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W  s e l m l s  k o n s f e r n a c y a  i  b e z r a d n o ś ć ,

AngSa przewiduje atak na Polską. 
Proces Puzappu.

W  Sejmie komternacya i bezradność.
,W SZ YS TK O  JEDNO JAK I K TO  —  B Y LE  PR E D ŹE JP

(Telefonem od naszego korespondenta).

W arszawa, ld czerwca, 
(m ) Naogół, o ile można wnioskować z o- 

świadczeń postów, nastrój Sejmu cechuje kon- 
stem acya i Dezradnośc Kluby nie wiedza, jakie 
stanowtisko zająć na komisyi konstytucyjnej.

Opow-iaaają o charakterystycznym w ykrzyk­
niku jednego z  przewódców  partyjnych, który na

W  P R Z E W ID Y W A N IU  D ŁU G O TR W A ŁE G O  
KR YZYSU .

(Telefonem  od naszego korespondenta).
W arszawa, 14. czerwca, 

(ra j Naczelnik Państwa zaprosił człcnków 
gabinetu do Belwederu na posłuchanie. Na posse-

zapytanie dziennikarzy: co będzie? —  odpowie­
dział zrezygnow any: „Wszystko jedno, co i jak, 
byle tylko prędzej!“

Sondując opinię różnych ugnipowan, a szcze 
gólnie centro-kw icowych, dochodzi się do wnio­
sku, że nikt nie zdaje sobie sprawy, jak się żakom 
czy przesilenie.

dzenłu tera N aczeM k Państwa porozumiewał się 
z  człoricanf rządu w  spaw ach nie cierpiących 
zwłoki, a to z  tej przyczyny, że utwo rżenie gabi­
netu będzie w ymagało zapewne dłuższego icsscze 
czasu, V >' M

NOW I K AW ALER O W IE  „Y lPT U T l M O T £ * n
f1T“

(Telctontm  od naszego korespondenta). "  c

Warszawa, 14. c z e r w c ,. 
(nr.) W czora j rano gem Łjydz-Sm igły, zastęp­

ca Naczelnika Państwa, udekorował na placu Sak 
! sJkmi krzyżem orderu „Vrrtutt M ilifctrr okuto 300 
osób, byłych uczestników Leg intićw za  czyn y  i 
zasługi poiożone w  sprawie ruchu wojskowego. 
Wlśród odznaczonych ztpjd-uiją się trzej w y l rłui 6  ̂
terad, a to W acław  Sieroszewski, Aleksander 
Strug i Józef Rietidzyński. Ponadto oczuaczon;, 
została małżonka Naczelnika Państwa Aleksandra, 
ze Szczerbińskfch Piłsudska, dalej poi1: tialina % 
Chełmińskich Jarosie wieżowi,, a z  posłów  PP- Ąr- 
Ciszewski, Bagiński, FSchna, Bobrowski, r iim ic j, 
Moraczewski i Poniatowski. UroczyistoSci przy­
glądały się tłumy publiczności.

KO NFERE NCYA W  S P R A Y  IF  T R A K T A T U  
RYSKIEG O .

(Telefonem  od naszego korespondenta).
W arszawa, 14. czerska , 

(m .) W, ministerstwie spraw zag-anrczaydł' 
odbyła się w czora j Konferencya w  sprawie wyu©. 
itanSa przez rząd sowiecki postanowień u _ i< »ta  
Ryskiego.

W  konferencyi wzięli udział przedstawicieli 
ministerstw'-: przemysłu i handlu, skarbu, spraw 
wewnętrznych i woisKowych

PADEREW SKI W  W A R S Z A W IE ?

(Telefonem od naszego korespondenta.;
W arszawa, 14. czerwca, 

(m .) (Rozeszła się tu dziłf pogłoska jakoby p  
Ignacy Paderewski p rzybył już flot W arszaw y,
Brak jeetnak dotychczas potwierdzenia tej hrfor-. 
macyi.

W arszawa, 14. czerwca 
(m .) W  zw iązk u  z  w czora jszem  zeb ra ­

niem  lea d erów  k lubów  w ra z  z  Naczeln ik iem  
Pań stw a  pan ow a ło  w czo ra j w  S ejm ie p rze z  
c a ły  dzień  w ie lk ie  o żyw ien ie .

W szy s tk ie  niem al k luby o d b y ły  pos ie­
dzen ia dla w yszu kan ia  sposobu ro zw ią zan ia  
jprzi silenia. Zastanaw iano się p ow ażn ie  nad 
treścią  odpow iedzi, jaka m a b y ć  udzielona 
N acze ln ik ow i P ań stw a . In ten cye  k lubów  pra­
w ico w y ch , a w  szczegó ln ośc i Z . L . N., idą w  
następu jącym  kierunku:

M arsza łek  Sejm u porozu m iew a  się ze  
stronn ictw am i se jm ow em i co  do osob y  kan­
d yd a ta  na Dremiera i kandydata, k tó ry  ma 
zapew n ioną  w iększość, p rzed s taw ia  N a cze l­
n ikow i Państw a . Naczeln ik  P a ń s tw a  ze  sw e j

b y  kandydata, w zg lęd n ie  u czyn ić  inną pro- 
p o zycy ę . Jeżeli w  ro zm ow ie  Naczeln ika  P ań ­
s tw a  z  m arszałk iem  Sejm u różn ica  poglą­
d ów  nie zosta ła  w yrów n an a , natenczas m ar­
sza łek  komunikuje w ą tp liw ośc i Naczeln ika 
Pań stw a  st-onn ictw om  se jm ow ym , a te ro z­
w aża ją  sy tu acyę na now o. M arsza łek  przed­
staw ia  ponow n ie N aczefe iikow i Państw a  kan­
dydata  z  zapew nioną ju z w iększością  sejm o­
w ą, którem u tym  razem  N acz, Państw a po­
w ołan ia  odm ów ić  nie m oże . Osoba, k tóre j 
N acz. P ań stw a  w  tych  warunkach poru czy 
so raw ow an ie  rządu, p rzep row ad za  pertrak ­
t a c je  ze stronn ictw am i i na tej pods a  w ie  
p rzedstaw ia  N acze ln ik ow i (Państwa pełną  li­
stę cz łon k ów  gabinetu  do nom inacyi.

Ustalanie sposobu mianowania premiera-
(T e le fon em  od  naszegc korespondenta). , .

s tron y m oże  podnieść w ą tp liw ośc i co do oso-
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Różnica poglądów na konfereucye haską.
W YZY SK U JĄ  JA, JAK Ż W Y K L E  —  SO W IETY,

"7 — •"£ v ''
p i (Telefonem od naszego korespondenta).

-•»- -y ^
,JL' s l  k- i  <  ■
.,;'4 W arszawa. 14 czerwca.

(m ) W edle otrzymanych tu z Paryża wiado- 
ności, rząd flancuski w ręczy ! ambasadorowi an­
ielskiemu w  Paryżu  odpowiedź Francyi na osta­
tnia notę angielską, dotyczącą konferencyi has­
kiej.

W edle tej odpowiedzi, Francya życzy łaby 
sobie, aby rząd angielski po da i przykłady owej 
,Jconfuzyi myśli i nieznajomości przecbai otu", jaką 
jej zarzuca. Francya z zadowoleniem dowiedzia­
ła się z noty angielskiej, że w  myśl intencyi rząou 
angielskiego, państwa będą w  Hadze reprezento­
wane przez ekspertów, a nie przez dyplomatów.

Francya z mocą podkreśla, Ie  ponieważ An­
glia sprzeciwia się, aby przed Kontaktem z bolsze 
wikami eksperci mocarstw porozumieli się co do 
wspólnego planu odbudowy, przeto mało jest 
szans, aby konferencya haska skończyła się lep­
szym rezultatem niż genueńska.

już w  -Genui stwierdzono, że sowiety wyzy­
skują różnicę zdań między mocarstwami. Jest rze 
czą; pewną, że plan przedłożony przez mocar­
stwa sow iety przyjmą, aby go niedotrzymać.

Rząd francuski poweźmie dopiero w  tych 
dniach decyzyę w  sprawie swego uczestnictwa w  
obradach konferencyi haskiej

Kto organizuje napady boisz,, na Polskę,

Wartraawa, 14 czerwca, 
(m) W  uzupełnieniu wczorajszych doniesień o na­
padach band bolszewickich na pograniczu, zazna-

(Telefonetn od naszego korespondenta)’. [

akcyi Bandyci w szyscy  byli jednolicie umunduro 
wani i rozmawiali po niemiecku. W  czasie napa­
du rozrzucano na terytoryum polskiem odezw y

czyć należy, że napady nosiły cfechy planowej ’ bolszewickie związku samoobrony włościan.

Za tydzień Polska obejmie G. S ąsk.
f  K Z B R O D N IE  O B E C N IE  N IE  B Ę D Ą  O B J Ę T E  A M N E S T Y Ą .

sadzen ie terenów , p f t e z  uprawnione rzą d y  w  
najb liższym  czasie. Jak się deputacya z  in­
nej strony dow iedzia ła , obsadzenie to nastą­
pić ma w  ciągu dni 5 ciu, a najdalej dni 8-raiu.

W  sp raw ie  am nestyi dla osób, k tó re  do­
puściły się ostatnich zbrodni, gen. L e  Rond 
o św iad czy ł, ż e  kom isya  m iędzyso juszn icza  
nie myśli wcale zbrodni tych obejm ować za ­
powiedzianą amnestyą. P oza tem  kom isya  
m iędzyso ju szn icza  zw ró c i się do rzą d ó w  pol­
sk iego  i n iem ieck iego  z wniosk iem , aby i  one 
nie o g ło s iły  am nestyi dla tych  p rzestępców .

Katowice, 13. czerwicą.

(P A T )  T a k  zw an a  „k om isya  p ięciu", z ło - 
łona z polskich i n iem ieckich de lega tów  ro ­
botniczych, donosi w  spraw ie  ostatnich zajść 
na G. Śląsku, iż gen. I e  Rond o św iad czy ł jej, 
co następuje; i

„K om isya  m iędzyso juszn icza  jest dok ła ­
dnie po in form ow ana o sm utnych zajściach na 
G . Śląsku. P o stęp ow ać  ona będzie  z całą su­
rowością p rze c iw k o  zbrodn iarzom  i m ącic ie- 
Jom pokoju". ■ i i !; - |!
i P o za tem  gen. L e  Rond zap ow ied z ia ł ob -

Angka przeczuwa atak na Pulskę 7
Londyn, w  czerwcu.

(c ) Jeden z najpoważniejszych dzienników 
londyńskich, „T im es" w ystąA ł w ostatnim nu­
merze z cyklem informacyi, mających dowodzić 
niebezpieczeństwo rychłej napaści zbrojnej Rosyi 
sowieckiej, a może także i Niemiec na Polskę. —  
Iirformacye pow yższe mają o tw orzyć oczy świa­
ta cywilizowanego, a nrzedewszystkiem Europy 
środkowej na niebezpieczeństwo stad w yp ływ a ­
jące, od którego —  w pojęciu owego pana —  wol- 
ua będzie tylko Anglia.

P R Z Y G O T O W A N IA  R O SYI DO W O JNY.
Londyn, w  czerwcu.

(c) „T im es" podają cały szereg szczegółów , 
stwierdzających raz jeszcze ścisłe zjednoczenie 
m iędzy 'Niemcami a Rosyą.

Dziennik powiada, że 5-tą część marynarzy 
rosyjskich stanowią Niemcy, a w  fabrykach amu- 
nicyi w Moskwie, Piotrogrodzie, T u lf i Brjańsku 
pracują robotnicy rosyjscy pod kierunkiem spe­
c ja listów  niemieckich. Ponadto Krupp posiada 
swoje przedstawicielstwo w  Moskwie.

CO M OZĘ PO LS K Ę  O C A L IĆ ?
Londyn, w czerwcu. 

Przygotowania te — zdaniem „Timesów” —  
wskazują na zamierzony atak na Polskę jeszcze w

ciągu roku 1923.
Istnieje jednak nadzieja —  tw ierdzi dalej or­

gan angielski —  że wskutek złego stam linan io- 
wego, Rosya nie będzie mogła zrealizować swych 
planów agresywnyc h.

NASTROJE ANTYPOLSKIE W  BOLSZEW II.
Londyn, w  czerwcu.

Skutkiem wytężonej agitacyi sowieckiej, myśl 
„odw etow ej" wojny z Polską jest w  Rosyi bar­
dzo popularna.

„T im es" stwierdza tam nawet ogromny zapal 
wojenny. Na licznych wiecach organizowanych 
zręcznie przez agitatorów  bolszewickich przy­
chodzi stale cio niepizyjaznych dla Polski dernon- 
stracyi.

ZBROJA SIE TAKŻE I NIEMCY.
'Londyn, w  czerwcu.

Nawiązując następnie do zamierzonej reduk- 
cyi personalu angielskiej komisyi kontrolnej w  
Niemczech, „T im es" poddaje ten projekt ostrej 
krytyce.

Jako. argument jfzem aw ia jący  przeciwko te­
rn u zarządzeniu —  pismo londyńskie stwierdza —  
ie  w  czasie od marca do 15. maja br. odkryto w  
Niemczech nie umiej jak 22 tajnych magazynów 
broni.

W obec tych faktów, dowodzących równocze­
snych zbrojeń niemieckich, rozwiązanie, lub choć­
by nawmt uszczuplenie rzeczonej komisyi należj 
uważać za w ręcz fa łszyw y krok polityczny.

A N G L IA  P R Z Y R Ź E K A ... NE U TRALNO ŚĆ.
Londyn, w  czerwcu 

Nakoniec „T im es" poświęcają w ięcej miejsca 
omówieniu obecnych stosunków po'sko -  niemie­
ckich, a w  konkluzyi zaznacza, że w  razie w ybu­
chu w ojny między Polską i Niemcami, Anglia mu­
siałaby zachować jak najdalej idącą neutralność.

Szkoda tylko, że organ angielski nie wspomi­
na nic o zacnowaniu się W ielkiej Bry tanii na w y ­
padek zaatakowania Polski przez armię sowie­
cką, lub nawet sowiecką i niemiecką równocze­
śnie. Zdaje się wszakże, iż także w  tym  ostatnim 
wypadku w zg lędy „polityki w yższe j"  {czyta j 
kieszeniowej) nakazywałyby Alb kinowi obojętnie 
patrzeć na śmiertelne zmaganie się Polski z  od­
w iecznym i wrogami, a zarazem wrogam i trwałe­
go pokoju na kontynencie. Interes przedewszyst- 
kiem —  sentymenty na później!

N O W E  P U N K T Y  PRZEJŚCIO W E.
(Telefonem od nasego korespondenta.)’

W arszawa, 14 czerwca.
(m ) W  ministerstwie przemysłu i handlu od­

była się dziś konferencya w  sprawie uruchomie­
nia nowych punktów .przejściowych na granicy 
wschodniej w  myśl ostatnich zarządzeń minister­
stwa spraw wewnętrznych. W  konferencyi tej ' 
w zięli udział przedstawiciele ministerstw: skar­
bu, spraw wojskowych oraz spraw w ewnętrz­
nych. - ' ^

Krotk\e wiadomości.
(P A T ) Hindenburg m a nadzieję. Hrndeń- 

burg, dzięku jąc na ratuszu w  K ró lew cu  za 
w ręc zo n y  mu dyplom  u n iw ersyteck i, ośw iad ­
czy ł, że naród niem iecki nie pow in ien  trac ić  
odw ag i, g d y ż  sytuacya zm ien i się n iebaw em .

(P A T ). Zmlairj. w  gabinecie węgierskim . „N, 
Fr. Presse" donosi z  Budapesztu: W  kołach poli­
tycznych słychać, że  zanosi się na rekonstruJfcyę 
gabinetu węgierskiego. M iędzy innymi ustąpić ma 
minister spraw zagranicznych Banffy a zastąpić 
go ma Kanya.

(P A T ).  Zgon „zamachowca". Z  Lipska dono­
szą : Głośny z zamachu monarchiatycznego dr.
Kapp zmarł onegdaj rano z powodu następstw 
choroby ocznej.

h a d e s ł a n I*.
POLSKIE Z A K Ł A D Y

Siemens-Sdhuckerfc' S. A.-
Na mocy postanowienia Walnego Zgroma­

dzenia udziałowców Spółki z 8. kwietn:a 1922 r, 
niniejszem podajemy do wiadomości, iż „G ali­
cyjska Siemens-Schucljertowska Spółka z ogran. 
por." przerwała swą działalność i przystąpiła do 
likwicacyk Jednocześnie komunikujemy, >e egze- 
stująca od roku 1864 organizacya Spółki wraz ze 
składami, magazynami i całym personalem inży­
nierskim i pomocniczym, a również z wszelkiemi 
zaczętem: robotami instalacyjnemi i obstalunkami 
w toku wykonania, przeszła do nowopowstałej 
spółki pod nazwą „Polskie Zakłady Siemens- 
Schuckert, Spółka Akcyjna".

GALICYJSKA

SltsMn A eteckertoffika Splitt
z  o g r .  p o i- .

4457 w  l i K w i d a c y i
we Lwowie, Jagiellońska 7. II. p.
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Trzydziestolecie lwowskiego Koła Pan T. S. L.
L w ó w , 14. cze rw ca .

K o lo  Pan  T. S. L . n a le ży  do  najstarszych  
organ izacy i k ob iecych  w  dobie popow sta ­
n iow ej nie ty lk o  w e  L w o w ie ,  ale w e  w sch o­
dniej M ałopo lsce i skupiło w  szeregaoh  sw o ­
ich najbardziej p a tryo tyc zn e  i najdzie ln iejsze 
jednostki kobiece, zda jące sobie sp raw ę  z  po 
w ag i i ogrom u k w es ty i o św ia tow e j. Jest to  
zarazem  p ie rw sze  w ogó le  K o ło  T . S. L . w e  
L w o w ie ,  k tóre  pow sta ło  w  kilka m ie s ię cy  po 
zorgan izow an iu  się T o w a r z y s tw a  S zk o ły  Lu  
dow ej.

Dnia 10. kw ietn ia  1892 r. odbyło się pier­
w s ze  organizacyjne zebranie K oła , k tóre za ­
ga ił Adam  Asnyk. „ W  rękach  w aszych  jest 
e tyczn a  i idealna strona narodu i w ie rzę , lże 
T . S. L ., ręką  kobiet ujęte, p rzyn ies ie  nam 
w szystk im 1 zbaw ienne o w o c e “ . O to  s łow a, z  
k tórem i zw ró c ił  się do zebranych. S ta ty  się 
one jakby  szarfą  ry cersk ą  K o ła  iPań, z  k tó ­
rą s z ły  naprzód, ab y  w św iecić“ .

I  p r ze z  lat trzy dzieści K o ło  ro zw ija  d z ia ­
ła lność ż y w ą  na terenie kresowym i. O rgan i­
zu je ca ły  s ze reg  czy te lń  i w yp o życza ln i, u-

rządza  obchody n arodow e, w y c ie c zk i zb io ­
ro w e , m ające na ceiu budzenie ducha o b y w a -  
telsKiego, funduje i u trzym u je  s zk o ły  w  m ie j­
scow ościach , za g ro żon ych  w y n a ro d o w ie ­
niem, w reszc ie  zak łada wspaniałą Bursę im. 
Bobejskiej w e  L w o w ie ,  która budzi za ch w y t 
i p od z iw  cu dzoziem ców .

O becnie K o ło  Pań T . S. L . ob ję ło  ak cyę  
zw a lczan ia  analfabetyzm u na teren ie  L w o w a  
w śród  kobiet.

Na czele K o ła  p rze z  te lat trzyd z ie śc i 
s ta ły : ś. p. Helena Szczepanowska, Jadwiga  
Skałkowska, ś. p. M arya  Argasińska i Arnia 
Lewicka. O becn ie na W aln ep i Zgrom adzeniu  
z  dnia 26. m aja b. r. w yb ran o  p rzew od n iczą ­
cą : Helenę Nuzikowską; zast. p rzew od n iczą ­
ce j: M aryę  z  Próchnickich Sm ulikowską; se­
k retarkam i: M aryę  Tucką i Aimę Skarbiń-
ską; skarbn iczkam i: M aryę  Dolińską i Augu­
stę Curównę. Do- Zarządu w esz ło  34 osób.

D ziś, w  środę, odbędzie  s ię  w  B u rsie  
im. B obersk ie j u roczys ty  obchód jubileuszo­
w y  K o ła . D aw n ym  pracow n icom  „C ze ś ć ! “ , 
n ow ym  „S zc zę ś ć  B o ż e !“

Widmo nowej katastrofy budowlanej we Lwowie.
B U D Y N E K  VIII. G IM N A Z Y U M  P A Ń S T W O W E G O  W  G R O Ź N Y M  STAN IE .

L w ów , 14. czerwca.
Rodzice m łodzieży szkolnej, uczęszczającej 

do ułmnazyum VIII apelują za naszem pośredni­
ctwem  do kompetentnych czynników, by zechcia­
ły  na seryo pomyśleć o niebezpieczeństwie, gro- 
Żącetn ich dzieciom, wobec licznych oznak rozsy­
pywania się w  gruzy budynku szkolnego.

Stary, zmurszały ten dom drży cały przy 
najmniejszym wstrzośnieiuu, z górnych przestrze­
ni zewnętrznych murów sypią się cegły na dzie­
dziniec, jedno skrzydło gmachu odstało od g łów ­
nego korpusu, a sufity w niektórych ubikacyach 
Ugięły się i grożą upadkiem.

Pow ierzchowna łatanina i zewnętrzne stem­
plowanie jakie ma być dokonane podczas fery j —  
stanowczo w ysta rczyć nie może. Trzeba jak naj­
rychlej pomyśleć o innym, prowizorycznym loka­

lu, a równocześnie w drożyć energiczną akcyę ce­
lem wybudowania nowego gmachu.

Jak nas informują, akcya ta, podjęta przez 
w ładze szkolne, rozbiła się o brak odpowiednie­
go miejsca (ministerstwo w yasygnow ało  na kup­
no placu i budowę tylko 20 milionów tytułem 
pierwszej raty), a raczej o dziwne stanowisko wo 
jewództwa lwowskiego, które nie chce zgodzić 
się na odstąpienie części ogromnego i nieproduk­
tywnego ogrodu b. namiestnictwa, przez wzgląd 
na istniejącą t<un szparagaruię(!).

iRodzice, zatroskani o życie swych dzieci, go- 
go w ib y  w łasnym  sumptem aprow izować całe w o­
jew ództw o kupowanemi u ogrodników szparaga­
mi-, byle usunąć tak poważny szkopuł, byleby od­
zyskać spokój i umożliwić naukę swym  synom.

zem wobec ostatniej podwyżki płac pracownikom 
gminy w  ogólnej sumie 45 milionów miesięcznie, 
sprawa nie natrafiała na trudności i podwyżka ta­
ry fy  tramwajowej, która za parę dni wejdzie w 
życie, została uchwalona. Uchwałę tę zaaprobo­
wać ma jeszcze Rada miejska.

Równocześnie kontisya gazowa miejska za­
stanawiała się nad pokryciem w ydatków  gazo­
wni miejskiej, które w zrosły  w  ostatnich czasach- 
do niebywałych rozmiarów. Komisya postanowi­
ła więc podw yższyć niezwłocznie cenę gazu 
świetlnego na 95 marek.

Magistrat na wczorajszem  posiedzeniu- u- 
chwalif też statut o poborze opłat od nierucho­
mości oraz statut o poborze opłat od lokali (loka- 
torów ) 25 prc. czynszu.

Nadto postanowiono w prow adzić nowe opłaty 
od podań i św iadectw urzędowych wedle istnieją­
cej już taryfy państwowej.

Wnioski o pow yższych  sprawach przedłożo­
ne będą Radzie mtesjkiej.

Z Targów wschodnich.
Udział zagranicy.

Ministerstwo spiraw zagranicznych doniosło 
W yd zia łow i W ykonawczem u „T a rgów  Wschod­
nich11, że uważając projekt wybudowania we- L w o ­
w ie przez obce rządy w łasnych paw ilonów  za 
bardzo trafne, omawia go w  duchu jak najbardzieł 
.przychylnym z  przedstawicielami państw! obcych 
w  W arszaw ie , do których zamierza- w ystosować 
po zatem oficyahte zaproszenie do czynnego 
■współudziału w  „Targach- Wschodnich11.

Belgijski Komitet T a rgów  i W ys ta w  zamówił 
dla siebie ©a przeciąg trwania „II. Targów -W scho­
dnich11 sipec;y aln-e mi-esce postoju o  pow ierzam 1 
12 m. k w . 'w  jednym z zamkniętyh paw ilonów  ce­
lem wystaw ien ia tablic poglądowych, statystycz­
nych w ykresów  i publikacyi, demonstrujących po­
ziom i napięcie belgijskiego przemysłu.

 i________ ■ :
- . t

Listy do Redakcyi.

Głos oburzenia.
Otrzym ujem y następujące pilsmo z  prośbą o 

umieszczenie:
Pirezydyuitn Izby Rękodzielniczej w  myśl u- 

chrwały zebrania przem ysłowców ’ 3 rękodzielni­
ków  miasta L w ow a  odbytego na dniu 11 t>. tu. w  
sprawie artykułu umiesczonego .na dniu 9 czerwca 
b. r. w  „Kuryerze Pow szechnym 11 przeciw  osobie 
wiceprezesa Izby Rękodzielniczej, radnego miasta 
Lw ow a, członka Koła Mieszczańskiego i przełożo­
nego cechu ślusarzy Pana Gustawa Pammera, w y ­
raża swe oburzenie i uprasza b y  podobne zajścia 
w  przyszłości nie m iały miejsca, w  przeciwnym 
bowiem wypadku P rzem ys łow cy  f Rękodzielnicy 
będą musieli zająć 'Stanowisko obronne i będą boj­
kotować pisma, w  których znajdą sśę bezpodstaw­
ne oskarżenia członków  Izby.

iWe L w ow ie , dnia 12. czerwca 1922.
Prezes: Józef Schirmer, Ohliy.

_______________ N f t P S ł l H H Ł ______________

©3*. SssaSS M t a S  ordynuje jak zwyklę

T r ć « g j j - T e p 81f z .». 
P R E M I E R A .

WŁADCA
wyspy Ammimr
wstrząsający dramat rehabil, w 5 aktach stanowi 

arcydzieła francuskiego Juliusza
3  m  W m  V erne „H r . Sandorf. —■ Tra 

gedya powstańców".

®  M a r i r s l e f t c s  l  K o p e r n i k u
o d  14-go czerwca 1922.

O skromne mieszkanie we własnym domu.
C (A K C Y A  B U D O W L A N A , W S Z C Z Ę T A  P O D  P O W Y Ż S Z E M  H A S ŁE M ).

L w ó w , 14. cze rw ca .
P rzep row ad zon a  p rzez P o lsk ie  T o w a ­

r z y s tw o  Ekonom iczne w e  L w o w ie  pod p rze ­
w od n ictw em  D ra S tan isław a K rzem ick iego  
ankieta budow lana  i m ieszkan iow a  o ś w ie ­
tliła  w szechstronn ie m g lis tą  dziedzinę g o ­
spodars tw a  spo łecznego, na k tóre j w y ra d za ­
ją się d z iw o ł^ żn e ch w as ty . Ank ieta  ro zp a ­
t ry w a ła  zagadn ien ia  m d żliw ie  g łęb ok o  i pod 
każdym  w zg lędem .

T o te ż  ob rady  te  nie m o g ły  pozostać b ez  
p rak tyczn ego  rezultatu.

O dbyte  onegda j zebran ie ob yw a te lsk ie  
pod p rzew od n ic tw em  W iceprezydenta Ju­
liana Obirka postanow iło  zaw iązać spóD  
dzie lnę budowlaną i mieszkaniową, k tó re j za ­
daniem b ęd z ie : a) budow a dom ów , będą­
cych  indyw idualną w łasnością  c z ło n k ów ; b) 
nadbudowa d om ów ; c )  budow a d om ów  dla 
pom ieszczen ia  cz łon k ów  lok a to rów  w  budyn­
kach. będących  w łasnośc ią  spółdzieln i.

Przedmiotem spółdzielni będzie: stara­
nie się o  potrzebne kapitały, a to tak  udzia ły 
członk ów , k re d y ty  budow lane, k re d y ty  h i ­
poteczne, p lacow an ie ew en t. lis tów  zast. i t.

p .; zakupno i dzierżawa gruntów pod budo­
w ę, starania o adąptacye gru n tów  dla c e ló w  
budow lanych, w yd z ie lan ie  parcel budow la­
nych i t. p .; zakupno m ateryałów  budow la­
nych; przeprowadzenie budów  i nadbudów ; 
wydzielanie budynków członkom i przepro­
w adzen ie  obciążeń  h ipoteczn ych ; adoiini- 
stracya budynkami w łasn ym i spółdzieln i 
i c z ło n k ów ; admimstraci/a urządzeniami spól- 
n-emi kolon ij (w od oc ią g i, ga z , e lek tryczność, 
kanalizacya, ogrodn ictw o , pralnia i t. p.; or- 
ganizacya przem ysłów  dom ow ych .

Celem, opracow an ia statutu pow ołano ko- 
m isyę  statutow ą, d o  k tóre j w esz li: D r. Bu- 
ber, lnż. Friiau ff i sek reta rz  Zw iązku  stow  
zar. i gosp. Jenner.

Celem  skoordynow an ia  ze  w zg lę d ó w  e- 
konom icznych  akcy i na drugie zebranie z a ­
proszono delega tów  istn iejących już k oop e­
ra ty w  budow lanych.

N a le ży  ż y w ić  nadzieje, że akcya p o w y ż ­
sza. w odpow iedn ie j chw ili zgrom adzi w s zy s t  
kich. k tó rzy  c ierp ią  n iedolę m ieszkan iow ą  
dla w sp ó łp racy  pod hasłem : skrom ne m iesz­
kan ie w e w łasn ym  domu.

Nowa fala podwyższonych opłat gminnych.
TRAM W AJ, ELEKTRYKA I G AZ PDDRO.tE.TA-.

N O W E  O P Ł A T Y  OD NIERUCHOM OŚCI, L O K A L I I PO D AŃ  U CH W ALO NE.

Lw ów , 14 czerwca. znalazła się na .porządku dziennym znowu spra­
na) Na wczorajszem  posiedzeniu Magistratu w ? podwyższenia taryfy .tramwajowe!. Tym  ra-



I
Str. 4_________________________________________________ ^ -  ^OAZETA PO R A N N A "____4 ______________     T*»- » 4 l°

P r o c e s  P u z a p p u .
D R U G I D Z IE Ń  R O Z P R A W Y .

Dokończenie odczytywania aktu oskarżenia. —  Przesłuchanie osk. M iodowicza.

L w ó w , 14. c ze rw c a
(p .) N a  w czora jsze j ro zp ra w ie  dokończo­

no o  godzin ie  pół do 12-tej czytan ia  aktu o- 
skarżenia, poczem  po p rze rw ie  nastąpiło 

przesłuchanie pierwszego oskarżonego  
W ład ys ław a  M iodowicza.

M io d o w ic z  podaje k rótko  sw o je  genera ­
lia. B y ł sędzią do r. 1919, następnie z r e z y ­
g n o w a ł z e  służby z  końcem  r. 1920. P o p rz e -  
'dnio już, będąc na urlopie, w stąp ił do  A gen ­
c y i handlow ej Puzappu  na zaproszen ie  k ie ­
row nika tej in stytucyi i p rok u rzys ty  Banku 
K redyt. Z iem sk iego  p. iM osakow skiego. —  
!W! przedstaw ieniu  ogólnem  sw o je j ro li w  Pu - 
zappie osk. M in d ow ic z  g łó w n y  nacisk k ła­
dzie na to, że  n ie uw ażał Agencyi za  jakiś or­
gan państwowy, ale za firmę handlową pro­
tokołowaną, k tóre j w łaśc ic ie lem  b y ł Z iem ski 
bank  K re d y to w y . M in d ow ic z  k reś li stan A -  
geacy i handlow ej w  ch w ili s w e g o  wstąpień  
;nia do niej w  na jczarn ie jszych  barw ach . W e ­
dług n iego b y ła  to  m stytucya, zakro jona na 
tnałą skalę, a s iły  P y ły  n ietachow e i n ie w y ­
starczające.

Dalej podkreśla  oskarżony , Izie on także 
fachowcem nie by ł, znajom ości buohalteryi 
nie posiadał, a w stąp ił ty lk o  do pom ocy ad­
m in istracyjnej.

G d y  M 'osakow ski wskutek' ch orob y  po­
szedł na urlop, a M in d ow ic z  ob ją ł w  je g o  za ­
stępstw ie k ie row n ic tw o , stan by ł rozpaczli­
w y , g d y ż  Centrala Puzappu, jak i Komitet 
Pom ocy Dzieciom i inne mstytucye, nadsy­
łały moc tow arów , k tó rych  nie możma b y ło  
zam agazyn ow ać, ani zaksiążkow ać.

O skarżon y za ra z  w  p ie rw sze j chw ili ob­
jęcia  k ie row n ic tw a  starał się o „uporządko­
wanie sp raw y  m agazynów*. P ró c z  dwioch, 
istn iejących na dw orcu  P od zam cze , postarał 
się o odstąpien ie dw óch  m agazyn ów  od f ir ­
m y  Lam bert i K rzys iak  oraz dw óch  od firm y  
Akelbrad, nadto zaś, u zysk a w szy  p lac w  
d z ierżaw ę, p rzys tąp ił do zbudow an ia  m aga­
zyn ó w  barakow ych . S ta ra ł się też  o  p o w ięk ­
szenie personalu i dop row adzen ie  do  porząd ­
ku książkow an ia  —  jednem  s łow em , p raco­
w a ł z w y tężen iem  nad uporządkow an iem  A - 
gencyi.

Przewodn.': Zatem , jak  pan to  p rzedsta ­
w ia, to  d op row a d z ił pan in stytucyę do w zo ­
row ego  porządku, tym czasem  z  aktu oskar­
żenia w idać, ż e  tak nie b y ło .

Oskarż.: N iestety , nie m og łem  d o p ro w a ­

dzić  w szys tk ie go  do porządku, bo nie r o z ­
porządza łem  odpow iedn im  personalem , sam 
zaś nie miałem fachowych wiadomości bu- 
chalterycznych.

W  dalszym  ciągu tłu m aczy ł oskarżony 
stosunek A gen cy i do  Puzappu. D alej ob ja­
śniał manipuiacye przy odbiorze tow arów . 
Ze strony A gen cy i u rzęd ow a ł na ko le i b. u- 
rzędnik  k o le jo w y  Rubel, de legaci Puzappu 
i de lega t kolei. Nieformalności wszystkie, ja­
k ie  zarzu ca  akt oskarżen ia, tłumaczy Mindo­
w ic z  nicdosta tecz  ne ni urządzeniem blliur A -  
gencyi, urzędnik rob ił sp isy na d w o rze , w ię c  
nie m ó g ł ich odrazu  sporządzać dostatecznie,, 
d la tego potem je  dopiero zestaw iał i d aw a ł 
do podpisu odnośnym  osobom .

P rzew odu .: K to  m ia ł b a czyć , b y  te pro­
to k o ły  b y ty  w  porządku ?

M in d o w ic z : M a ga zyn ie r  Kotnperda.
T u  p rzew od n iczą cy  konstatuje, z e  w  te j 

m ierze  n ic n ie uczyn iono, a b y  te p ro to k o ły  
nie w yg lą d a ły  na sfingow ane.

Następnie za jm ow an o  s ię  sprawam i 
„manca“.

Osk. M in d ow icz  ośw iad cza , że reklama- 
cya manca nie należała do Agencyi, tylko do  
Puzappu O n ty lk o  zaw iad am ia ł o  tern, że 
manco istn ieje.

Przew odn .: C zy  pana nie 'dziwiły te
w ie lk ie  b rak i?

Osk.: W c a le  nie, g d y ż  za ch o d z iły  orie
od początku  istnienia A gen cy i.

P r z y c z y n ę  ich p rzyp isu je  osk. g łów n ie  
krad zieżom  k o le jow ym .

Z  w y w ią za n eg o  następnie długiego d ya - 
logu m ięd zy  osk. a prokuratorem  okazuję się, 
że cała instytucya w sk azyw ała  na zupełny a- 
nalfabetyztn w  kierownictwie, nie by ło  ani 
b ilansów , ani w y k a z ó w  to w a ró w , ani bu- 
chalteryi, z k tó re jb y  k toko lw iek  m ógł zbadać 
stan to w a ró w , odp row adzan ie  i w p ły w  pie­
n iędzy  i t. d.

M indowicz, polem izu jąc dość ostro  z  p ro­
kuratorem , jako k o ń c o w y  s w ó j atut za w s ze  
w ysu w a  sw oją  n ieznajom ość buchalteryi.

P o  kilku pytaniach obrońcy dr. Pierac- 
k ie g o  w ycze rp a n o  przesłuchauie oskarżone­
go  co do ogó ln ego  zarysu  zarzuconej mu 
zbrodni, a p rzew o d n ic zą cy  o god z in ie  pól do 
'3-ciej o d ro c zy ł ro zp ra w ę  do dziś rana, pod ­
czas której nastąpi przesłuch iw an ie osk. M io ­
dow icza  c e  do  poszczegó ln ych  w yp ad k ów , 
ob jętych  aktem  oskarżen ia.

Nowy „kurs ekonomiczny" w Rosyi sowieckiej.
Odrodzenie przemysłu cukrowniczego. —  Podatek „zbożowy* od mieszkańców miast.

(Korespondencya „G azety Porannej*).

X *, „ - . ~ Skała, w  czerwcu.
'Od osób p rzy tytych  w  ostatnich dnach z 

tamtej strony Zbrucza, dowiadujemy się, że no­
w y  kurs ekonomiczny —  .polegający na rezygno­
waniu rządu sow. ze  stosowania dotychczaso­
wych metod —  znalazł pewne zastosowanie tak­
że odnośnie do przemysłu cukrowniczego.

W  sprawie tej zainteresowane są w  pewnej 
mierze także kola przemysłowe Polski, szczegól­
nie na Ukrainie. —  Oto obecnie zwolniono cały 
szereg największych cukrowni od „upaństwowie­
nia 4 i oddano je do dyspozycyi byłym  właścicie­
lom, jednak nie na własność, tylko jako dzierża­
wę na pewien przeciąg czasu, przyczem  dzier­
żaw cy ci mają dostarczyć rządow i określoną ilość 
cukru.

W obec tego, że odbudowa tych przedsię­
biorstw (w  gub. karskiej, czernichowskiej, char- 
rowskiej i i.) wym aga olbrzymieli kapitałów, po­
stanowiono stw orzyć syndykat kapitalistów zagra 
tucznych, który ma objąć te cukrownie.

Natomiast na terytoryum Ukrainy, gdzie w ła­
ścicielami są Po lacy utrzynrute się stary system.

Z  opowiadań osób przybyłych  dowiadujemy 
się też, że zaprowadzono obecnie specyałny poda­
tek zbożow y od m ieszkańców miast (dotychczas 
pobierano go tylko od chłopów). N. p. w  Staro- 
konstantynowie przeciętny kupiec dostarczyć mu­
si 100 do 120 pudów zboża (oczyw ista bez zapła­
ty ), co równa się wartości kilkuset milionów ru­
bli. '

Ściąganie tego podatku odbyw a się pod rygo­
rem ostrych kar, w obec czego mieszkańcy miast 
muszą niejednokrotnie za każdą cenę kupować 
zboże u włościan, wobec których represye nie są 
wcale ostre. — Tak wygląda obecnie raj bolsze­
wicki w  miastach. __us _

N A D I I  & A  N  S.

,PALATYN‘I,0WAD0L‘
po cenach fabrycznych wysyła L. Doroszow, Łódź, Pa­

saż Szulca 36, 5864

K R O N I K A .
REPERTUAR TEATRÓ W  MIEJSKICH. 

TEATR WIELKI.

W e środę 14 czerwca o godz. 3.30 przedsta­
wienie dla m łodzieży „Obrona L w ow a 44, obrazy 
sceniczne dra Niemca.

W e  środę 14 czerwca o g. 7 „P ee r Gynt44, 
poemat dramatyczny Ibsena z muzyką Griega 
(gościnny występ K. Adwentow icza).

W e  czwartek 15 czerwca o g. 3.30 W ielki 
w ieczór baletu —  gościnny w ystęp N. Kirsano- 
w ej i A. Fortunata.

W e czwartek 15 czerwca o g. 7 „P eer Gynt“ , 
poemat dramatyczny Ibsena, z muzyką! Griega 
(gościnny w ystęp K. Adwentow icza).

W  piątek ló  czerwca o g. 730 „W  małym 
domku4", dramat w  3 aktach Rittnera (gościnny 
w ystęp Ordon-Sosnowskiej).

TEATR M AŁY.

W e  środę 14 czerwca o g. 7.30 „Dyablica41, 
sztuka w  4 aktach Schonherra (gościnny występ 
Ordon-Sosnowskiejr).

W e  czwartek 15 czerwca o g. 7.30 „Dyabli­
ca* sztuka w  4 aktach Scbónherra (gościnny w y ­
stęp Ordon-Sosnowskiej).

W  piątek ló czerwca o g. 7-30 „O jciec*, dra- 
tmat w  3 aktach Strindberga (gościnny, występ 
K. Adwentow icza).

TEATR NO W O ŚCI:
W e środę 14 czerwca o g. 7.30 „M anew ry Je­

sienne44, operetka w  3 aktach Kahnana.
W e  czwartek 16 czerwca o g. 7.30 ,M an ew ry  

jesienne* operetka w  3 aktach Kalmana. 1
W  piątek 17 czerwca o g. 7.30 „Kuzynek z 

Honolulu41, operetka w  3 aktach Kinnekego.

Program „Bagateli* od 7. czerwca br. —  l )1
Część koncertowa pp. Naskowska, Siostry May. 
W ereszczyński, Dawidowicz, Kamttskl, M rawiń- 
ski. 2) W ystęp  Ludmiły W oroucew icz. 3) Kta 
mordercą? sketch w  1 odsłonie. 4) Znakomity 

"duet operetkowy Iwasiow-Iwasiew icz. 5) Ope­
retka w  1 akcie z francuskiego, flómaczeoie M. 
Marka „W  królestwie m ody“  przegląd ostatnich 
modeli paryskich i wiedeńskich.

Teatr liter.-art. „U l*. Program  o& f .  czerwca.
Część koncertowa: A. Kitsctemann, W ilkoszew -
ska, Michałowski, Mirski, Sławski, WJnUheim i 
siostry Spineter. „W yra tow a ł41, operetka.

. —o—

A r t y s t y c z n y

Teafr MarroAtłeK z Krakowa
Dziś we śroaę 14. ezerwca i doi następnych 2 przed­
stawienia dlo młodzieży o godz. 3 i 5 P A N  TW AR. 
D O W SK I baśń w  6 obrożach. Wieczór o godzinie 8-r 
dla starszych I. cześć PA PU G A  komodya w  2 odsło­
nach, D. cześć BIGOS POLITYCZNY Bilety wcześniej 
do nabycia przy kasie w Kasynie miejskiem od godzinie 

10-tej rano. 4449
u i.&■ ~

Rewlzya fn an s. gospodarki miast
2 W arszaw y telefonuje nasz korespondent: 

Została .powołana do życia specyalna komisya 
państwowa dla rewizyl gospodarki finansowej 
tych gm‘in miejskich, które otrzymują pomoc fi­
nansową ze  skarbu państwa. Do tych gmin nale­
żą oprócz W arszaw y, także miasta Lw ów  i Kra­
ków, a z b. Kongresówki Łódź, Lublin, Płock, 
W łocławek, Białystok i Tom aszów  Mazowiecki.

— o -i

Samobójstwo studentki w kinie,
(m.) Z W arszaw y telefonują nam: W  kinotea 

trze „S ty low ym 4" w  czasie wyświetlania obraza 
„Syn Tarzana44, znajdująca się w  loży 23-letnia 
Halina Stobrńska, słuchaczka medycyny, zażyła 
w  celach samobójstwa większą ilość morfiny. 
G dy Stobińska, utraciwszy przytomność, upadla, 
została przez służbę wyniesioną do sieni, a na­
stępni* przez P ogo tow ie , rat. odwieziona do szpi­
tala.

Komendant m. Lwowa pułk. szt. gen. Thulie, 
został mianowany, przez Naczelnego W odza eene-
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rafem. Jak się dowiadujemy, gen. Thuiie odbiera 
z  wielu stron serdeczne gratulacye z  powodu za­
szczytnego awansu.

„W ieczór sobótek", urządzony staraniem So­
koła II., przypomniał Lwow ianom  dawne trady- 
eye, obchodzone niezwykle uroczyście. Na pro­
gram z ło ży ły  się tańce, którym akompaniowała 
muzyka 14 p. ułanów, następnie siarczyste pio­
senki ,3arda“  i melodyjne walczyki ork iesny 
mandolMstów, jak również ciesząca się powodze­
niem poczta i loterya fantowa, a najbardziej’ —  
przedwojenny bufet! W ieczorem  we wspaniale 
oświetlonym ogrodzie odbyły się popisy gimnasty 
czne i tańce w  kostyumacb. W ypad ły one nader 
efektownie.

W p ływ  daniny w  Krakowie. W p ła ty  danino- 
w e  w  Krakowie i w  okręgu krak. Izby  skarbowej 
postępują naogół normalnie. Dotąd w p łyn ę ło  oko­
ło 75 prc. całego wymiaru, a w ięc ponad 4 miliar­
dy  marek. N a jw iększy ' w p ływ  wykazuje danina 
od gruntów, realności i td., bardzo tylko opieszale 
spłacają daninę przem ysłow cy i handlowcy.

P r z y  kasach biletowych na Głównym D w or­
cu panuje w  ostatnich czasach znów  taki tłok, że 
o kupieniu biletu bez straty conajnuiiej godziny 
czasu myśleć nawet nie można. Dochodzą nas na 
to coraz częściej głosy skargi i w yrażam y nadzie 
ję, że (Dyrekcya kolei, która ma duże zasługi oko­
ło przywrócenia normalniejszych stosunków na 
naszych kolejach, zajmie się i tą sprawą i przez 
otwarcie w iększej ilości kas (przeciętnie na 10 
kas otw iera się tyfko 2) zapobiegnie —  zw łaszcza 
w  letnimi sezonie —  ogonkom i narzekaniom.

Kuchni© akademickie przed Katastrofą. Defini­
tyw ne wstrzymanie pomocy żywnościowej dla 
kuchni akademickich przez misye amerykańskie, 
w yw o ła ło  u m łodzieży zrozumiałe zaniepokoje­
nie. W  terminie przedwakacyjnym —  okresie e- 
gzafeinów  i rygo rozów  —  stanowi to prawdziwą 
katastrofę dla szerokiego ogółu Akademików, któ 
,rzy nie mieszkając stale we Lw ow ie  zmuszeni są 
w  tym1 okresie przebyw ać na swych uczelniach 
a stołują się po w iększej części w  kuchniach aka­
demickich. Zarząd Bratniej Pom ocy Studentów 
Uniwersytetu J. K., który prowadził dotąd kuch­
nię na przeszło 600 jadających, obecnie mimo pod 
niesienia ceny obiadu do 100 mp., nie jest w  stanie 
prowadzić nadał kuchni, o ile nie otrzyma wydat- 
Hej pomocy z zewnątrz. Tu pole do działania dla 
społeczeństwa, a zw łaszcza dla tych, którym leży 
na sercu dobro młodzieży. O fiary tak w  naturze,

HELENA F ILO C riO W SK A .

K O T A R A .
A „ (CSąg dalszy) ... .

—  Coś z  teatru —  m ówił powoli, zaciągając 
dymem cygara. —  A w ięc coś łatwiutkiegc, bar­
dzo dostępnego, bardzo czułego na blask brylan 
towych kolczyków  i najczęściej będącego .na sto­
pie wojennej z ortografią... Okoliczności składają 
się wprost cudownie p. Ramułt... Jestem właśnie 
przesycony chłodną atmosferą łagodnej, małżeń­
skiej miłości i tęsknię za zapachem org ii Zechciej 
nam zaprezentować tę perłę. WyJkąpiemy to w  
szampanie —  każą zaraz przynieść kosz 
pd Pommard‘a . . .  Ciało kobiety pokryte 
perełkami musującego wina działa mi szczegól­
nie na wyobraźnię —  —  Dlaczego pan m ilczy? 
r -  dodał nagle twardo i groźnie, zwracając się 
rzutem całego ciała ku Ra-muiltowi.

Płonące straszliwym błękitnym ogniem źre­
nice jego w b iły  się, jak dwa sine sztylety w  bia­
łą, nieruchomą maskę Pierrota.

Ramułt westchnął lekko, oparł g łow ę o ścia­
nę i powiedział' zmęczonym, niemal sennym gło- 
sem;

—  Dlaczego m ilczę?
W zruszył niedbale ramionami i dodał z gory- 

)zą i niesmakiem:
—  To, co pap mówi, jest tak —  obrzydli­

we --------
—  O brzyd liw e? —  roześmiał się chłoszczą- 

tym, spazmatycznym śmiechem Pomorski. O- 
brzy-dli-we. Dlaczego ob rzyd liw e? ' Chowa pan 
y  sy>LJ' «  iakąś tam d z ie w k ę  Jakąś lada-

jak i w  pieniądzach, przyjmuje Zarząd Bratniej 
Pom ocy Studentów Uniwersytetu J. K-, ul. Łoziń­
skiego 7. (Dom Akademicki).

(a ) Połowanie w  lasach miejskich. Magistrat 
postanowił rozpisać licytacyę na prawo polowa­
nia w  dobrach miejskich i fundacyjnych w  powie­
cie lwowskim.

Powodzenie artysty Lwowianina za granicą. 
Pisma wiedeńskie w  sprawozdaniach z w ystaw  
wiosennych sztuki zamieszczają pochwały szcze­
gólne dla młodego artysty-PoIaka Marchia Kitza. 
którego prace (akwarele i studya) zw róciły  na się 
uwagę tak w  Secesyi, jak i na w ys ta w ę  w  Do­
mu palmowym.

Na czas trwania jublteaszowiego zlotu Sokol­
stwa polskiego, urządzonego przez przewodnictwo 
dzielnicy małopolskiej zw iązku Tow . giarm. .S o ­
kół" w  Polsce w  dniach od  23. do 25. czerw ca  br. 
włącznie, otwiera się w  zabudowaniach na boisku 
Sokoła-iMacierzy p rzy  ul. Cemerowskiej .urząd 
pocztow y, jako ekspozyturę tut. urzędu pocztow e­
go L w ó w  1.

(a ) Bogda nówka bez aptek!! Na tle zatargu 
dotychczasowego właściciela apteki na Bogda- 
uówce z nowo nabywcą o  lokal powstało nieporo­
zumienie, którego wynikiem jest zamknięcie 
apteki od kilkunastu dni i pozbawienie tamtejszej 
ludności nabywania leków . O ile w  samem mie­
ście panuje nadmiar aptek, otw ieranych w  ostat­
nich czasach, to .na peryferyach  miasta brak jednej 

-apteki daje się ludności bardzo dotkliwie odczu­
wać. .W sprawę powinny wgiądnąć odpowiednie 
w ładze i spowodować bezzw łoczne otwarcie 
zamkniętej na Bogdanówce apteki.

(w s.) Dobry współpracownik. Do urzędu śled 
czego zgłosił się właściciel atelier fotograficzne­
go p rzy  ul. Leona Sapiehy p. Adolf Bick z zażale­
niem na swego współpracownika Juliusza Manko- 
wicza, zamieszkałego na Kieparowie 329, że ten­
że bez upoważnienia jego jako pryncypała, jeździ 
ciągle na prowincye i odbiera zamówienia na po­
większenia fotografii, poczem ani me wykonuje za 
mówień, ani też nie oddaje jemu pobranych za­
datków.

Mankowicz, dow iedziawszy się, że policya 
zajęła się jego sprawą, uciekł ze Lw ow a.

(a) Sztuczki kamienicziłików. Do miejskiego 
urzędu budowniczego w pływ ają  jeszcze masowo 
doniesienia o walących się mieszkaniach i go-  
mach. Komisya badając doniesienia w  wielu w y ­
padkach przyszła do przekonania, że właścicielo-

c zn ic ę --------
Z  ust Raniułta w ydarł się sichy chrapliwy 

krzyk. Gibki i piękny sprężył się jak do skoku i 
zaciskając pozornie wątłe ręce rzucili groźnie 
przez mocno zaciśnięte zęby:

—  Panie P o m o rs k i!--------
Czaił się, jak lśniący, czarny zw ierz, stąpa­

jąc cicho w  płytkich lakierowamych pantoflach. 
Borowski zaszedł mu drogę:

—  Spokoju, Narcyzie, spokoju. —  Na litość 
Boską, przerw ijm y tę straszną scenę —  powie­
dział głucho, patrząc niespokojnie -na Laskiego.

Nagle adamaszkowa kotara drgnęła lekko. 
Ramułt stanął przy niej jednym skokiem i nie od­
wracał wzroku od Pomorskiego.

—  Perła  się niecierpliwi, panie Ramułt —  
szydził Pomorski, blednąc. —  Perła, której róża 
ną nagość pragnąłbym tak bardzo widzieć w  ko­
sztownej kąpieli z w ina ... A  propos delikatnego, 
a mocno niedyskretnego falowania tej kotary o- 
powi-em panom pewną historyę o pięknym hisz­
pańskim kawalerze, -równie pięknej książęcej pa­
ni, donnie Raffali i księciu, który miał zazdrosne 
serce i ostrą, o cudnej rękojeści szpadę. Działo 
się to w  pewnym  starym florenckim palazzo, w  
którym hiszpański- kawaler miał garsonierę mniej 
wprawdzie wspaniałą od tej, gdyż pozbawioną 
centralnego ogrzewania i elektryczności, ale za 
to ozdobioną malowidłami ai f-resco pendzla, kto 
wie, czy nie samego Leonarda da Vinci. Czemu 
pan nie biada, panie Ramułt? To bardzo intere­
sująca h istorya... I -kotara gra w  niej olbrzym ią 
rolę —  —  Pan pozwoli, że napiję się koniaku?

Pomorski w yp ił parę kieliszków koniaku i 
zaciągnął się dymem cygara. Jego zmrużone o- 
czy  nasycały się śmiertelną bladością Pierrota 
który podobny do kosztownego, czarnego moty-
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w i idzie nie tyle o rrekonstrukcyę lub dełożowa- 
nie, ile o pozbycie się. lokatora z mieszkania. Te­
go rodzaju praktyki powinny być niedopuszczalne 
i w  razie delożowania lokatora celem remontu 
mieszkania, powinno ono być zarezerwowane dla 
tegoż samego lokatora.

(a ) 2  ruchu budowlanego. Magistrat w ydał kon- 
cesyę na budowę oficyn I-piętrowych w  realności 
przy ul. Kętrzyńskiego. ,W ostatnim tygodniu 
ruch budowlany w  mieście nieco się ożyw ił. W ie ­
lu bezrobotnych znalazło zajęcie około remontu 
szeregu domów i kamienic. Liczba rekonstrukcji 
w  ciągu lata niewątpliwie znacznie ssę zwrększy.

W izy ta  W łochów  w  Łodzi. Onegdaj wieczorem  
przybyli do Łodzi dziennikarze w łoscy. Na cześć 
gości wydano obiad, na którym obecni byli przed 
stawiacie w ładz, miasta i prasy.

Budowa domów —  w Łodzi. W obec stałego! 
(głodu m ieszkaniowego w  Lodzi, osoby i Snstytocye 
prywatne, nie licząc na pomoc rządu, podjęły na 
własną rękę aiccyę budowy domów. W  tym celu 
powstają 3 instytucye bankowe, . które udzielać; 
mają pożyczek na budowy. Jedną z  tych instytu- 
■cyi u tworzył przem ysł, drugą lokatorzy, trzecią 
włalścrciele nieruchomości.

W  nawiązaniu do artykułu o telefonach Iwo w  
skich prosi nas w iceprezes dyrekcyi puczt i tele­
grafów p. inż. M akarew icz o zaznaczenie, że sta­
nowisko przyszłego kierownika lwowskich tele­
fonów nie jest dotychczas obsadzone.

Sad apelacyjny uchwałą z  dnia 6. czerwca 
podwyższył począwszy od dnia 1. lipca br. stopę 
procentową- od wkładek w  kasach sierocych tu­
dzież od pożyczek hipotecznych z 3 i pół na 4 i 
pół proc. od sta rocznie.

(„ ) W ojow niczy kochanek. :W restauracyi Ma 
ksa Nurnberga^ p rzy  ul. W eteranów  3 Józe* Za­
krzewski, pokłóciwszy się ze swą kochanką, dzie­
wicą lekkich obyczajów , Emilią Zakrzewską, rzu 
cii się na rtią z nożem w  ręku i chciał ją przebić. 
Z trudem zdołano rozjuszonego kochanka poha­
mować, wkońcu zamknięto go w  aresztach.

(.,) W czorajsze kradzieże. Na szkodę Leona 
Stierera przy ul. Kołłątaja I. 8. skradziono srebrną 
damską torebkę wartości 350.000 mk. oraz boa, 
wart. 500.000 mk. [Podejrzaną o powyższą kra­
dzież służącą aresztowano. —  Z  kancełaayi zarzą 
du szpitala żydowskiego skradziono maszynę do 
pisania „Unde’'w ood“ wart. 300.000 mk. " ' ""
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la przylgnął do -ściany i -trwał nieruchomo na 
straży milczący i tragicznie piękny, jak kaprys 
ołówka Leona Reutha.

I w  głuchej ciszy, w  której -ciężko bity na­
sze serca, brzmią! nieco chrapliwy głos Pomor­
skiego:

—  Otóż zdarzyło się tak, że  donna Raffaela 
strojna według m ody w  haftowany czarny aksa­
mit i cieniutkie pończoszki alla Sforzesca, tańczy­
ła na pewnym festynie p rzy  fambaryuacfa rzym­
skie i hiszpańskie tańce, właśnie z ow ym  pię­
knym kawalerem, czarującym florenckie mar- 
chesy i duczewy i cudzoziemską gaianteryą i w ieł 
ką zaiste urodą. Nagle księżna znikła, a w raz  z 
nią- ognisty Hiszpan. I wyobraźcie sobie -panowie, 
zazdrosny książę miał niefortunną myśl poszuki­
wania płochej małżonki w  pałaott zamieszkałym 
przez H iszpana...  -Dotarł aż do sypialni. P iękny 
kawaler, w  negliżu, był sam, detto so lo ... ale
cóż, k iedy właśnie drgnęła —  kotara   taka,
w iecie panowie, ciężka, adamaszkowa, podobna 
do tej kotary, zawieszona nad łożem namiętnego 
młodzieńca.

Pomorski wychylił czw arty kieliszea konia­
ku i dodał niedbale:

—  Nietaktowny książę zamiast opuścić sy­
pialnię hiszpańskiego kawalera, przeprosiwszy 
go za nocną w izytę, pchnął szpadą w  kotarę. 
Szpada zapłonęła żyw ą  , krwią, niby rubinami.. 
Ktoś cicho, dyskretnie, bez krzyku upadł na po­
sadzkę. Ale źle w ychowany książę nie raczył na­
w et zajrzeć za splamioną krw ią -kotarę. -Wie­
dział, że przeszył serce niewiernej donny Raffae- 
li, a pięknemu hiszpańskiemu kawalerowi znisz­
czył cenną, ciężką od złota makatę. Oto jest pa­
nowie moja historya o k o ta r z e --------

<C. <ł. a.)
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Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się w e 
środę 14. czerwca br. o godz. 6 w ieczór w  sali po 
siedzeń Rady miejskiej w  Ratuszu.

Z Uniwersytetu Ludowego im. A. mickiewi-
cza. W  piątek, 16. bm. o godz. 6 w iecz. w  lokalu 
Uniw. Lud. p rzy ul. Bourlarda 5 odbędzie się wal­
ne zgromadzenie członków Uniwersytetu Ludo­
wego im. A. Mickiewicza.

Posiedzenie Towarzystwa iilologicznego od­
będzie się w  piątek dnia 16 czerwca br. o godz. 6 
wiecz. w  sali V II Jna W szechnicy (I. p.). Porzą­
dek dzienny: 1) Red. Jan Parandowski: Upadek 
cywilizacyi starożytnej, (z  powodu książki G. 
Ferrero). 2) Dr. Bednarowski: Now sze w y d a n ia  
polskie dramatów greckich.

Staraniem Akademickiego Kola Przyjaciół 
Pomorza odbędzie się w e czar tek 15. bm. podwie­
czorek w  kawiarni Renessanse. W  programie licz 
ne niespodzianki. Loterya fantowa, poczta. ' P o ­
czątek o godz. 5 po poi. Dochód na kolonie aka­
demików.

Izba Stowarzyszeń przemysłowych i ręko­
dzielniczych w e L w ow ie  zaprasza członków do 
wzięcia udziału w  uroczystości Bożego Ciała we 
czwartek dnia 15 czerwca br. o godz. 7.30, punkt 
zborny w  Ratuszu na dziedzińcu.

Prezydyum T ow . Strzeleckiego w zyw a  
członków do licznego wzięcia udziału w  uroczy­
stości Bożego Ciała, możliwie w  strojach narodo­
wych i w  tym ceiu do zgromadzenia się w e  czwar 
tek 15 bm. o godz. 9 rano w  Ratuszu.

O sob is ta . Or.eggaj odbył się ślub p. D ziu ­
ni Garfunklówny, słuchaczki praw, córki rp . 
Henryka i Zo fii Garfunklów z p. Drem Juliu­
szem Bardachem. synem pułkownika p. Dra T e ­
ofila i Anny Bardactiów.

— o—
Zamkniecie sezonu w  „U!u“. Tegoroczny w io ­

senny sezon kabaretu art.-fiterackiego „UF* za­
kończony zostanie w  dniu dzisiejszym, t. j.- 14. 
Pm. Dzisiejsze przedstawienie będzie ostatniemu 
Od jutra teatr wspomniany będzie zaimknięty na 
cały ok^es letni.

Podaję do wiadomości, że wyrąb mięsa 
wołowego i cielęciny pod firmą Stanisław Mo­
krzycki ul. Krakowska 4, prowadzę obeetre na 
»woje imię i polecam się względom Szan. Pu­
bliczności. 4447

Jadwiga Mokrzycka.

g f l E H R O Ł Ó G l M .

Jizt! Mli i .  f  ŁOflfl
wł&śeiciel dóbr, przeżywszy iat 47, zmarł po ciężkiej 

chorobie dnia 19. maja b. r., opatrzony św. Sakramen­
tami. Pogrzeb odbył się w  niedzielę 21. maja o godzi­

nie 4 w Skawinie. 6034

Z  o p e r y .
fófófSfclNNY W Y S T Ę P  K R U G Ł O W S K IE -  

G O  W  „A ID Z IE “ V E R D I‘E G O ).
L w ó w , 14. c ze rw ca .

D aw ną znajom ość z  p. K rugłowskrm  od­
now iliśm y onegdaj z  p rzy jem nością . M o g li­
śm y też s tw ierd zić , iż a rtys ta  nie stracił nic 
ze sw ych  za let g ło so w ych  — m oże  je n aw et 
pog łęb ił —- co zaś najw ażn ie jsze, iż  popra­
w ił sw ą d y k cy ę  polską, k tóra p rzed  dw om a 
la ty  pozostaw ia ła  jeszcze  w ie le  do życzen ia , 
dziś zaś, jakko lw iek  daleka jeszcze  do dosko­
nałości, niP razi przynajm niej. P od  w zg lęd em  
w okalnym  odniósł p. K ru g łow sk i sukces zu­
pełny. W  scenie nad N ilem  u jaw n ił artysta  
w ie le  s iły  dram atycznej, zysku jąc ogó ln y  a- 
plauz i uznanie. D robne n ierów ności w  g r z e  
scenicznej nie psuły ca łośc i i nie o b n iży ły  w  
n iczem  w ysok ich  w artość : a rtys tyczn ych , 
j?k ie w n iósł K ru g łow sk i w  on egda jszy  zespół. 
Zespól zaś ten b y ł nap raw dę doskonały. 
Zw łaszcza  Z a c h a rk a  jako A id a  i P ra w d z ie  
Jako Radam es zasługują na pełne i szczere  u- 
znanie.

P r- Juliusz B a#ckt

W a rszaw a , 14. cze rw ca .
tP A T .} W czora j o godzinie 7 w ieczorem  na 

w niosek m arszałka  Sejm u zos ta ło  zw o ła n e  
posiedzen ip kom isy i konstytucyjnej celem  u- 
dzielen ia od p ow ied z i na pytan ia  P a n a  N a ­
czeln ika Pań stw a . P r z e w o d n ic k i  p. Rataj. 
P o  dyskusyi, w  której zab iera li g ło s  pp.: Bu­
zek, W oźn ick i, R osset, D ubanow icz, ks. Lu ­
tosław sk i, Skulski, 'Rataj, N ied z ia łk ow sk i, 
C zern iew sk i, K rzy żan ow sk i. Grimbaum i M ar 
szalek, do tych czas c z te ry  stronn ictw a  z g ło ­
s iły  dek laracye.

Deklaracya Zw iązku N. LV; S ejm  ustala 
zgodn ie z  d o tych cza sow ym  zw y c za je m  kon­
stytu cy jnym  następujące w yk ła d n ie  punktu 
trzec iego  u ch w a ły  Sejmu z  20. lutego 1919:

1) m arszałek  Sejmu, u sta liw szy  p rze z  po­
rozumienie ze stronnictwami osobę kandyda­
ta na prem iera, k tó ry  ma zapew n ione popar­
cie w ięk szo śc ią  g ło sów , tę osobę przedsta­
w ia Naczelnikowi Państwa do powołania na 
to stanowisko.

2) ewentualne wątpliwości Naczelnika Państwa 
co do osoby przedstawionego kandydata i ewentu­
alne jego propozycye co  do innych osób o ile w  
porozumieniu z marszałkiem nie nv>gą być  usunię1- 

i te, muszą być przez marszałka Zakomunikowane 
do rozważenia stronnictwu, poezjem ustaliwszy po 
raownle poparcie większości, przedstawi marszałek 
ikandydata f iómu kandydatów i Naczehtffc Państwa 
powierzy mrsyę utworzenia rządu.

3) Osoba, której na te j podstawie Naczelnik 
Państwa poruczy m isyę utworzenia nowego rzą­
du, przeprowadzi odpowiednie narady z  przedsta­
wicielam i stronnictw. Sejm  na podstawie tych na-1 
rad przedstawi n^ńsinacyę Naczelnikowi Państwa, > 
Rady ministrów w  punym. składzie. !

Deklaracya P P S .: Sejm stwierdza, że w  m y ś l1 

~  11 z —

Z sali koncertowej.
„M ISS A  SOLEM  WJS" —  BEETHOVENA.

L w ów , 14. czerwca.
Polskie Tow arzystw o Muzyczne okazało w  

bieżącym sezonie poważny pęd ku dziełom praw­
dziwie wielkim. Po Rossiniego: „Stabat M ater“  i 
Haydna: „Stworzeniu świata" —  przeogromna,
gigantyczna kcrrpozycya Be°,thovena: „Missa
Solemnis“ . Szkoda wprawdzie, że wykonanie te­
go wielkiego dzieła wypadło na sezon przedwa­
kacyjny, mało może usposabiający naszą publicz­
ność do byuania na koncertach, niemniej jasnem 
jest, że trzeba było w ło żyć  bardzo dużo pracy w  
przygotowanie go i że to zapewne stało się. mo­
tywem  przesunięcia go aż na czerwiec.

Szczupłe ramy sprawozdania nie pozwalają 
na wniknięcie w  tytaniczny pomysł genialnego 
tw órcy, objaśnienia zasadnicze podano wreszcie 
w  programie, pare zatem słów  poświęcę w yko­
naniu na naszej estradzie. Na plan p ierw szy w y ­
sunął się kwartet solowy, złożony z  gości war­
szawskich. W spółdziałali pp. Adela Com te-W il- 
tylko czasem występującą eksplozywrość tak gło 
sową, jak i (dzięki temu) interpretacyjną. P . Mo- 
ssoczy stanął również w  całej pełni na w ysoko­
ści zadania odszczególniając się specyalnie w  obu 
końcowych częściach dzieła (Sanctus i Agnus 
De i).

Chór, k tóry snać przeszedł poważną pracę, 
zasługuje również na pochwały. Brzmiał dobrze, 
śpiewa? czysto, pewną restrykeye stanowićby 
mogła tylko obsada głosów. Stało, się coś prze­
ciwnego —  zw y c za jó w  powiedzm y. Cnór męski 
był silniejszy i pewniejszy, aniżeli chór 'żeński, 
zw łaszcza soprany b y ły  obsadzone niedostatecz­
nie. Czuło się, że śpiewaczki czynią wysiłk i, by 
się na fali utrzymać, niemniej przędziwo ich gło­
sów było w  stosunki’ ao całości —  za słabe.

Mniej zadowalała orkiestra. M e stawiam z 
tego powodu konkretnych zarzutów, ponieważ 
wiem, co to znaczy stw o-zyć  u nas zespół orkie- 
gocka (sopran), Halina Leska (m ezzosopran ), A- 
dam Jjpbosz (tenor) i Zygraut M ossoczy (bas). O

tak zw  małej komstytacyi hrfcyatyrę pm. o?an5a 
rządu w  pełnym składzie ma Naczelnik Państw?:, 
Przed 'powołaniem rządu porozumienie z Sejmem 
ma być dokonane przez zasiąignięc.e ze strony Na­
czelnika Państwa opinii stronnictw sejmowych 
przyrzem  form/y tego porozumienia m ogą być ró ż­
ne. Rząd powołany (m ianowany) przez Naczelnika 
Państwa staje przed Sejmem ustawodawczym ce­
lem uzyskania votum zaufania Sejmu.

Deklaracya Zjednoczenia Mieszczańskiego: 
W yrażen ie „Naczelnik Państwa powołuje* Zjedno­
czenie Mieszczan rozumie w ten sposób, ż e  inlcya- 
tywa proponowania osoby promienia najeży do o- 
bowiązku Naczelnika Państwa. Porozumienie ze 
Sejmem odbyw a się przez konwent seniorów za 
pośrednictwem proponowanego przez Naczelnika 
Państwa kandydata na premiera. iWnioski konwen 
tu seniorów oparte na ilości głosów  reprezentowa­
nych stronnictw uważane są za w y ra z  opSśi 
Sejmu.

Deklaracya Wyzwolenia: Słow a „Naczelnik 
Państwa powołuje rząd w pemym składa!©* ozna 
czają inieyatywę jaka przysługuje Naczelnikowi 
Państwa przy przesileniach rządowych". Na pod­
stawie porozumienia oznacza, że Naczelnik Pań­
stwa zasięga opinji Sejmu co do przyszłego rządu, 
przyczem w  razie wątpliwości decyzya formalna 
przysługuje Naczelnikowi Państwa ż zastrzeże­
niem całkowitej odpowiedzialności rządu przed 
Sejmem. Sposób porozumienia się z Sejmem pozo 
stawia się do uznania Naczelnik? Państwa.

Postanowiono w ybrać podkomisyę celem roz 
patrzenia tych deklaracyi W  skład podkomisyi 
wejdą przedstawiciele klubów pc jednym z każde 
go. Posiedzenie podkomisyi odbędzie się jutio o 

1 godz. 8.30, pcczem o godz. 11 obradować będzie 
| w  dalszym ciągu pełne posiedzenie komisyi kon- 
1 stytucyjnej.

lepszym doborze artystów  nie m ożni było zama­
rzyć nawet. To co nam dali było naprawdę pięk­
ne. Zadziwiał gios p. Comte-W ilgockiej, w y trzy ­
mały, czysty, poruszający się z pełnią swobody 
w  wysokich *^zycyach , pełen barw y i dźwięku, 
nie wykazujący najmniejszego znużenia, nawet 
ped koniec stawiającej śpiewaczce ogromne w yr 
mogi kompozycyi. Pod  adresem p. Haliny Leskiej 
skierować należy w y ra zy  najwyższego uznania. 
Tak piękny organ giosu, aksamitny wprost, nale­
ży  do rzadkości. Słuchacz słuchał z najpełniejszą 
satysfakcyą każdej najdrobniejszej nawet frazy 
podanej przez artystkę, która zda się niewiele 
równych w  kunszcie śpiewu w  Polsce posiada. 
Obu też artystkom należy się palma pierwszeń­
stwa w  tym  pięknym zespole. P . Dobosza pamię­
tamy z dawniejszych czasów. Śpiewał bardzo pię­
knie, z dużem poczuciem poważnego zadania, ja­
kie „Missa“  stręczy. Za bezpotrzebne uważałbym 
stralny, gdy się dysponuje niecałą własną obsa­
dą i gdy się musi dopożyczać na doryw cze próby 
ca ły  szereg instrumentów. Sprawa ta stanowi za­
sadniczy prorlem  do rozwiązania. Tow . M uzycz­
ne rozwiązując go, zasłużyłoby się niepomiernie 
około rozwoju naszego życia muzycznego, co 
w iecej tych naturalnych zresztą restrykcyi osta- 
tecznieby brakło.

Na zakończenie w y ra zy  uznania dla dyrekto­
ra M ieczysława Sołtysa, który na barkach1 swo­
ich dźwigał ciężar całego dzieła jako pełen za­
pału, poświęcenia —  dyrygent. Audycya należy 
do zupełnie udalych, zasłużony zaś dyrygent, ja­
ko iż im prezy nie „magna", ale „maximc pars 
fuit“ , może na mozół swój i pracę, która w ydała 
taki piękny rezultat, z najpełniejszem spoglądać 
zadowoleniem.

Prof. Lesław Jaworski.

N A D C S & A N & .

L E K A R Z . 3 E N T H  S T  A  4411
j o r .  IO T ,«E Ł :r -o X  T  L  E 5
Lwów ul. Kochanowskiego l l rord. od 9— 1 i 3— 6.
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Jak rosły ceny skór w ciągu nocy
H ANDLÓW O-PASKARSK  A SPÓŁKA PRZED SADEM.

Lw ó,v , 14 czerwca.
(h) W  jesieni 1921 r. Intendantura B G G . 

L w ów , kupiła około 15.000 kg. skóry, którą od­
stąpiła „W ojskowem u stowarzyszeniu spółdziel­
czemu DOG. L w ó w “ . Spółdzielnia część skóry 
rczsprzedała m iędzy o ficerów  i podoficerów, a 
resztę postanowiła sprzedać jakiejś instytucyi hu­
manitarnej. Kierownik działu handlowego ,-Rady 
Opiekuńczej11 we L w ow ie  p. Jarochowski posta­
nowił skórę tę kupić, z ło ży ł nawet zadatek w  kwo 
cie 100.000 mk., a skoro widział, że Rada Opie­
kuńcza z powodu braku odpowiednich funduszów 
kupna tego dokonać nie może, zw ierzy ł się z tą 
sprawą swemu przyjacielow i dr. Futymie, dyre­
ktorowi Spółki handlowej ,.Seta“ . Dr. Fu ty ma 
podjął się sfinansowania tego interesu, który mu 
Jarochowski odstąpił na własną rękę. Ponieważ 
i on również nie miał odpowiednich funduszów, 
wyszedł w ięc za pośrednictwem abs. poi. W iktora 
Chruściela w  kontakt z kand. adw. dr- Lew im  
Hausmanem, który przystąpi? do spółki z kapita­
łem 950.000 mk. Mając już gotówkę w  reku, spół­
ka przyszła w  'imieniu „R ady Opiekuńczej11 do 
dyr. Spółdzielni dr. Malarskiego, który jeszcze 
cenę skóry obniżył, i nabył 5000 kg. skóry po 
1460 za 1 kg. bez względu na jakość.

K iedy już odpowiednia umows była gotowa, 
Futyma zaczął szukać odbiorców. Student girnna- 
zyalny (? )  Rudolf Dilling, ur. w  r. 1893 (1), które­
go Futyma w  Spółdzielni przedstawił jako człon­
ka konsumu kolejowego, wyszukał kupców w  o- 
sobie Beniamina Blechera i Oskara Błitza, han­
dlarzy skór, którzy podjęli się całą skórę kupić. 
Dnia 26 stycznia 1922, kupcy ci zawarli z Futymą 
5 Spką umowę, mocą której kupili od Rady Opie­
kuńczej, w  której imieniu działał dr. Futyma i 
Ska, 5000 kg. skóry w  cenie po 2150 mk. za 1 kg. 
lepszej skóry i po 1000 mk. za 1 kg. gorszej. Na­
bytą skórą Blecber i Błitz odsprzedali natychmiast 
z zyskiem po 150 mk. na 1 kg. hurtownikowi Be- 
rischowi Chirerowi. Ten znów odsprzedał ją w  
mniejszych partyach drobnym handlarzom już po 
cenie 2600 mk. i 1600 mk. Dopiero przy odolera- 
niu końcowej partyi ze Spółdzielni, policya wpa­
dła na trop m alwersacji i handlu łańcuszkowego 
i aresztowała wszystkich „kupców11, a skórę w  ca 
łości zakwestjronowała.

W czora j w  tut. sądzie karnym rozpoczęła się 
przeciwko obwinionym rozprawa. Osk. bronią: 
adw. dr. Bromberg, Batycki, Grek, Kibitz i  Ma- 
cieliński. Ciąg dalszy rozpraw y dziś..

Amory „pana komendanta*’ policyie
Odpalony konkurent. —  Zemsta na tle „n ichaw ki“ . —  Panna Hela I motyka. —  Zdemaskowa­

nie „zamaskowanego11 bandyty. —  Pan komendant przed sądem.

flOd naszego korespondenta).

Stanisławów, 13. czerwca.

Starszy posterunkowy p o lic ji państwowej 
Franciszek Stecko, religii gr.-kat. lat 26 liczący, 
pełnił w  roku 1921 służbę komendanta posterunku 
policyi v/ Porohach.

W krótce zapałał Stecko miłością do córki le­
śniczego lć-letniej Heleny Kurzw eilów ny —  a gdy 

, następnie zaczął ubiegać się o jej rękę, Kurzweil 
dał panu komendantowi do poznania, że nie ż y ­
czy  sobie, by dalej do domu jego przychodził. —  
Stecko postanowił zemścić się na leśniczym, a 
sobie umożliwić dostęp do Kurzweilów .

Niebawem znalazł ku temu okazyę. Z  koń­
cem kwietnia 1921 roku na pograniczu czesko- 
połskiem panował niepokój, i kursowały w ieści o 
mającem nastąpić wkroczeniu wojsk ukraińskich
i czeskich do Małopolski.

Jako Połak obawiał się Kurzweil tego naja­
zdu, który to stan psychiczny postanowił Stecko 
nocą wykorzystać. Już z  początkiem maja 1921 
w yb ił w  mieszkaniu Kurzw eilów  nieznany spraw­
ca szybę i wrzucił kartkę z napisem: „Lachy —  
wasza chata pijde z dymom a  dońku powisjrmo! 
U. S. S.“

Kartki o podobnej treści znaleźli Kurzweiło- 
w ie kilka razy jeszcze w  ciągu maja 1921 roku. 
Grożono w  nich podpaleniem domu, powiesze­
niem córki Heleny itp.

Kurzweil udał się zatem z prośbą o pomoc do 
posterunku p o lic ji —  ale prośba pozostała bez­
skuteczną, albowiem na jej czele s ta l... Stecko!

W  dniu 23. maja 1921 napadł Helenę, gdy w y ­
szła do poblizkiego lasu, jakiś zamaskowany 
bandyta i zranił ją nożem —  lecz Helena nie tra­
cąc przytomności uderzyła go motyką po tw arzy 
i  sama uciekła.

N a 'w ieść o tem Kurzweil w ezw ał ppmocy po­
lic j i  państw, śledczej ze  Stanisławowa, która 
yysłała na miejsce w jrw iadowcę Kochanowskie­
go. Kochanowski w zią ł się energicznie do badań 
t, wkrótce doszedł do wniosku, że autorem wszy­
stkich kartek i organizatorem napadu był właśni© 
sam ... komendant posterunku policyi w  Poro- 
iach, k tóry uważając w yw iadow cę Kochanow- 
ikiegft za  praktykanta Iasowego —  (gdyż Kocha­

nowski w  tym charakterze mu się przedstawił!) 
namawia! go nawet do zabijania i sprzedaży na 
wspólny rachunek jeleni z lasu skarbowego.

W  najbliższych dniach staje zatem' Franciszek 
Stecko przed sądem okręgow ym  w  Stanisławo­
wie, jako trybunałem orzekającym, oskarżony o 
zbrodnię gwałtu publicznego z par. 99 u. k. i 
zbrodni z par. 9, 171 i 173 u. k. — is—

N A D E SŁA N E .
Zjazd Członków i Wychowanków 

Tow. św. Str.n. Kostki
we Lwowie, ulica Gródecka 2 b. Dom Katolicki. 

Dnia 2. lipca 1922 roku odbędzie się Zjazd kole­
żeński byłych członków i wychowanków Tow. św. Stan. 
Kostki. — Już 33 lat istnieje i pracuje dla spo'eczeń- 
s.twa polskiego i nad polepszeniem doń klasy pracują­
cej, już 33 lat corocznie aaje społeczeństwu coraz nowe 
zastępy dzielnych pracowników, jest już ich wielka li­
czba w  różnych zawodach, W różnych miejscach, nu ró­
żnych stanowiskach.

We wszystkich jednak panuje jeder, i ten sam 
duch, wszystkich jednoczy ciągle wspomnienie wsoćlnie 
przebytych chwil w  Tow. 1 o t . teraz zbierzemy się. by 
łączność tę i ducha tego ożywić, węzły przyjaźni za­
cieśnić, przeglądnąć swcje szeregi* przeliczyć siły, ucz­
cić pam ęć zmarłych zaszczytnie za Ojczyznę na polu 
walki poległych naszych kolagów i towarzyszy)

Zbierzemy się, by nersdzić nad sposobem wspól­
nej, solidarnej pracy dla Wojnej Ojczyzny. Tymczasowy 
Komitet prosi przeto wszystkich P. T. kolegów, byłych 
członków i wychowanków Tow. św. Stan. Kostki, Dy 
jaknajprędzej zgłosili swe uczestnictwo w  Zjeździe i po­
dali swoje adresy a otrzymają bliższe szczegóły.

Zgłoszenia przyjmuje do 25. czerwca b. r. Zarząd 
Tow. św. Stau. Kostki uh Gródecka 2 b.

ZA KOMITET:
Józef Zaczkowsk! Ks. K. Dzlurzyński

s kretarz. 4430 prezes.

4-Ietni sp raw ca pożaru.
Lwów , 14. czerwca.

'(hl) W! Bufyniach pow. Żółkiew  4-role tu i synek 
Michała Lew ickiego, bawiąc się zapałkami spo­
wodował ogień, który objął stodołę i dom miesz­
kalny. Szkoda wynosi 5 milionów.

Olbrzymi pożar cegielni i fol­
warku pod Przemyślem.

SZKODA W Y N O S ! PR ZE SZŁO  100 M IL IO N Ó W .
Lwów,. 14. czerwca.

(h ) ,W cegielni Bielawskich i Spkl w  Nehryb- 
ce pow. Przem yśl, wybuchł otiegdaj pożai, wsku­
tek zajęcia się dachu od iskier z  komina fabrycz­
nego. Ogień przeniósł się na magazyn ? w yrządził 
szikodę w  wysokości 5 milionów. Z  powodu, złej 
akcyi ratowniczej, ogień przerzucił się na zabudo­
wania folwarczne Bielawskich, gdzie spłonęły, 
wszystkie zabudowania, ca ły  inwentarz, narzędzia 
gospodarskie ł maszyny. Szkoda w jm osi 100 mb 
lionów marek. Folw ark b y ł przed' wojną ubezpie­
czony na 50.000 koron w  Krakow skim i Tow . U - 
bezpieczeniowem. iW akcyi ratunkowej brała u- 
dz:ał straż pożarna z  Przem yśla, 10 p. a. c. z Pi- 
k u le  i 5 p. strz. poohal.

Nowy pościg za  wafuciarzami 
ś ofecą w alutą.

ZNACŻNY P O Ł Ó W .
L w ów , 14 czerwca.

(h ) W czoraj w ieczorem  V. kom. poi. państw, 
przeprowadził rew izyę w  mieszkaniu Szm erla 
Bromberga przjr ul. Rejtana 5*, gdzie w  łóżku zna ' 
leziono 10 kg. srebrnej monety^ nadto srebrną mo­
netę znaleziono w  zawiniątku na lampit, w  buci­
ku, w  biełiźnie, oraz 3 zawiniątka w  walizce. W; 
szafie znaleziono 13.000 mk. niem., 150.000 mk. 
polskich i 36.000 rb. carskich i w ielką ilość blż-u- 
teryi. Srebrnych monet ogółem  było 18 kg. 66 dk. 
Aresztowano w?, mieszkania Bromberga i „klien­
ta11 Szyję Pełza z Lublina. Następnie przeprowa­
dzono rew izyę w  tej samej realności u D ory  Ho­
row itz r. Sandel, gdzie rów nież znaleziono trochę 
monet i kierenek. Następna rew izya  odbyła się w. 
restauracji S. Katza, gdzie w  walizce nieznane­
go właściciela znaleziono 14.000 rb. carsk., w  Ku­
chni w  garnku 40 000 mk. nieta., a przy osobistej 
rew izyi u kelnera Cha!ma Birnstocka 14 dolarów 
ameryk. i u Sandora Goldreicha 195 kor. czeskich. 
Dwu ostatnich aresztowano. W  końcu przeprowa 
dzono jeszcze rew izyę u Feigi Katz, gdzie znale­
ziono 4 kg1. 22 dkg. srebra i u Jakóba Katza 4 kg 
20 dkg. srebra. Jak na jeden dzień to dosyć!

LE K AR Z . D E N TYSTA  4412

Dr. Hugo DATTNER
ord. pi. Alaryacki I. 5 (dawniej Hotel Francuski;.

Or.JAzeruebeskind

WIADOMOŚCI GOSPODARCZE
Izby handlowej i przemysłowej we Łw dw ie ."

Lwów, 14. czerwca.
E K S P O R T  DR ZEW A ROSYJSKIEGO.

Niem ieccy przem ysłow cy leśni zw rócili się 
do piotrogrodzkiej Izby handlowej z propozycyą 
zorganizowania eksportu drzewa rosyjskiego za­
granicę przez 'Piotrogród i Krorrsztadt.

PRZEPISY  DLA  PODRÓŻUJĄCYCH DO  JUGO­
SŁAW II.

Izba handlowa i przem ysłowa w  Zagrzebiu, 
ogłasza następujące przepisy co do przyjazdu cu­
dzoziemców do Jugosławii na krótkotrw ały po­
byt:

Cudzoziemiec pragnący przybyć do Państwa 
S. H. S. na tym czasowy pobyt musi zw rócić się 
do konsulatu S. H. S. o udzielenie wizy, przedsta­
wiając dokumenty uzasadniające potrzebę podró­
ży. Zaraz po przybyciu do Zagrzebia należy się 
zgłosić do mzędu dla lokowania cudzoziemców i 
jeżeli ktoś pragnie pozostać tam dłużej jak dni 8, 
winien zażądać od dyrekcji policji przedłużenia 
pobytu i żądani© to stosownie uzasadnić. Cudzo­
ziemiec, musi odjechać po ukończeniu swych
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Muzeum lndożerstwa w Moskwie.
- i  Lwów, 14. czerwca.

Do czego doprowadziły stosunki w  Rosyi, naj­
lepiej świadczą o i.em głosy prasy bolszewickiej, 
notującej stale wiadomości o szerzącym się na­
gminnie kanibalizmie. Korespondent moskiewski 
paryskiego „L e  Journal" donosi, że istnieją nawet 
już restauracye, w Łktórych podaje się wyłącznie 
mięso ludzkie (w  Samarze!).

Obrazem plastycznym panującego w  Rosyi 
głodu jest „muzeum głodowe", znajdujące się na 
Kremlu w  Moskwie. W  muzeum tem oPr6cz w sze l­
kich ckazów „chleba" i innych środków spożyw­

czych znajdują się w  osobnej sali dokumenty do­
tyczące ludożerstwa.

A  w ięc są tam fotografie przedstawiające ko­
biety zajęte gotowaniem ludzkiego mięsa, poćwiar­
towane do gotowania zw łoki, ludzi jedzących ludz 
kie mięso, półmiski, na których rozpoznać można 
w yraźn ie kości ludzkie i kobietę jakąś rozrębującą 
siekierą zw łoki ludzkie, matkę nad do po łow y już 
zijedzonem? zw łokam i sw ego  dziecka. Dziwna 
rzecz, ż e  w e  wszystkich tych fotografiach) prze­
ważaj kobiety jako ludoźerczynie.

spraw, względnie po upływie dozwolonego mu 
terminu; nie wolino mu stale tam zamieszkać, ani 
również, przybyw ając tylko na pobyt tymczaso­
w y , prosić o pozwolenie na stały pobyt. Cudzo­
ziemcom mającym na swych paszportach w izę 
konsularną z  klauzulą: „tylko na przejazd lub 
tranzyt" nie wolno zatrzym yw ać się w  mieście 
dłużej, aniżeli tego wym aga np. połączenie kole­
jowe.

PO LSKIE  P L A C Ó W K I H A N D LO W E  N A  D A LE ­
K IM  W SCHODZIE .

Dła popierania handlu m iędzy Polską a Dale­
kim Wschodem zostały tam zorganizowane pol­

eskie firm y handlowo-agenturowe, a to Polsko-A- 
zyatyckie Tow . Akc. „Syb irpol" we W ładyw o- 
,stoku (ul. Aleucka Nr. 27) i Tow arzystw o  handlo­
wo-agenturowe „P o lzb y t" w  Charbinie.

CZASO PISM O  BELGIJSKIE.
Redakcya czasopisma belgijskiego A. G. B. 

(Armuaire General de la Belgkjue) oświadczyła 
gotowość bezpłatnego umieszczania ogłoszeń 
Erm polskich pragnących wejść w  stosunki han­
dlowe z  firmami belgijskiemu

Administracya tego czasopisma znajduje się 
w  Brukseli (40 Avenue Fonsny). Egzemplarz oka- 
row y jest do przejrzenia w  Oddziele ruchu han­
dlowego Izby handlowej i przem ysłowej w e L w o ­
wie.

T A R G I I  W Y S T A W Y  ZAGRANICZNE.
W  czasie od 3 do 18 września br. odbędzie się 

targ triesteński.
Termin otwarcia „Targu  Zagrzebskiego" zo­

stał odroczony na 17. lipca br.

Z A S T Ę P S T W A  F IR M  ZAG RAN ICZNYCH .
Pew na firma francuska poszukuje w  Polsce 

zastępców dła sprzedaży o liw y, mydeł, kawy, 
tłuszczów roślinnych, konfitur itp.

Pewna firma francuska pragnie objąć repre- 
zentacyę firm y polskiej na Francyę w  zakresie 
minerałów i produktów chemicznych.

Zgłoszenia przyjmuje Oddział ruchu handlo­
wego Izb y  handlowej i przem ysłowej w e L w ow ie

Pewna firma importerów w  N ow ym  Jorku po 
szukuje koszy do pakowania oraz do ow oców , jak 
również iimych w yrob ów  koszykarskich; bliższe 
szczegóły i brformacye w -biurze Izb y  amerykań­
sko -  polskiej w  W arszaw ie, N ow y  Świat 74.

FIERMIN DO W NO SZENIA  ZEZN «-Ń DO  P O D A T ­
KU DOCHODOW EGO.

L w ów , 13. czerwca.
Od roku podatkowego 1902 w eszła w  życ ie  u- 

dńwa z  4. kwietnia 1922, Dz. u. iR. P . Nr. 29, ipoiz. 
432, zmieniająca niektóre postanowienia ustawy z 
Inija 16. lipca 1920 Dz. u. R. P . Nr. 82, poz. 550, o 
aństwowym  podatku dochodowym.

Termin wnoszenia zeznań do podatku docho­
dowego upływa dła osób fizycznych i  spadków 
lieobjętych z  dniem 1. lipca br. a dla osób praw- 
aych z  dniem 1. sierpnia br.
,, Stosownie do art. 19 powołanej ustawy z 4. 
swictnia 19122 płatnicy podatku dochodowego obo­
wiązani do skłaśarfa zeznań winni przedtem wpła 
*.ać do K asy skarbowej połow ę kw oty  podatku, 
przypadającego według skali z  art. 6 tej ustawy od 
teznawanego dochodu i dowód uskutecznionej za­
wały dołączyć do zeznania.

Od kwot podatku niewplaconj-ch w  p ow yż­

szym terminie płatności będą liczone odsetki za 
zw łokę w  w ysokości 2 prc. miesięcznie.

Kurta giełd? NfoesHiel. 
W a ta f a  m a rb o w a *

Lwów, 13, czerwca. 
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W IAD O M O ŚCI G IE ŁD O W E.
L w ów , 13. czerwca. 

Targ  aJccy! bardzo ożyw iony.
Oikos z początkowego kursu 6800 obniżył si^ 

stopniowo na 6500, pod koniec poprawił sie na 6700. 
•Ghodorów rozpoczął kursem 4200, stopniowo obnl 
ż y ł  się na 4125, pod koniec poprawił się znowu 
na 4200 (w  Krakow ie 4000— 4075). Nafta Polska 
z  ,1850 sipadła na 1825, w  Krakow ie 1900, w  W ar*  
szawie 1950— 1960. P a row ozy  słabsze -.początko* 
w o  1200 pod koniec 1175 (w  Krakow ie 1225). Ga* 
fota 1825 i 1850. T. P. H. u nas 650, w  Krakow i* 
600—670, Ćm ielów 4700.

W  akcyach bankowych sporadyczna transak* 
cya Banku Hipotecznego po dotychczasowym kur« 
sie 800. O ferty sprzedaży Polskiego Banku Hań« 
dlowego po 2500 przy braku ipopytu.

Kursa walut zagranicznych naogół silniejsze 
W iedeń  wahał się m iędzy 20 i pół a 21.75 1 

zakończył kursem 21 (w  W arszaw ie 20— 22, w  
Krakow ie 20 i pół do 21),

Berlin utrzymał się p rzy  kursie 1367 f  pół, W 
W arszaw ie 1345— 1375, Praga silniejsza rozpoczę* 
ła kursem- 80.75, awansowała na 81.75, pod- konica 
81.25 (w  W arszaw ie 82 i pól do 82,25, w  Krakowi® 
81— 81 i pół). Transakcye w  Paryżu po 380 i 381' 
(w  W arszaw ie 380 i pół do 382.25). Za k a ran i 
czeskie płacono 81. Budapeszt u -nas i’ w  Krakowi® 
'489. Podaż w  dewizie na Belgię po 355 p rzy  braku 
popytu.

Tendencya dla akeyi przem ysłowych oliwie-* 
no-zniżkowa, dla walut z*wyżkowa. Usposobieni# 
bardzo ożywione

Z  G IE ŁD Y W AR SZAW SK IE J.
(Telefonem od naszego korespondent).

W arszawa, 13. czerwca, 
(m.) Na wczorajszej ,giełdzie warszawskiej z *  

znaczyła się dalsza zw yżk a  wahrł wysoko cennych 
Akcye bez zmiany. Papiery publiczne w  zanie 
dbaniu. Milionówka w  obrotach ograniczonych 
po kursach mało zmienionych.

K U R SA  G IE ŁD Y W AR SZAW SK IE J.
Warszawa, 13. czerwca 

(P A T .) Transakcye: 4 proc. pożyczka pre>
miowa 1490; 5 proc. list. zast. m. W arszaw y 200t 
4 proc. list. Z. B. K. (rb.) 57.

W alu ty i dew izy. Transakcye: D olary Stan. 
Zjednocz. 4300; D olary kanadyjskie 4210; Floreny 
holenderskie 1660; Franki francuskie 382 i pół; 
Franki belgiiskie 352; L iry  włoskie 218; Marki 
niemieckie ‘13.70. /

Czeki: na Belgię 357 i trzy  czwarte; Berlin 
13.45; Gdańsk 13.50; Londyn 19400; P a ry ż  385; 
N o w y  Jork 4257 i pół; Szwajearya 821; Praga 
82 i pół; flolandya 1667 i pół.

Akcyc. Transakcye: iBank dyskont, w  W ar­
szawie 3600; Bank kred. w  W arszaw ie 3300; Bank 
zachodni 2900; Tow . akc. fabryki cukru 33525; 
Firlej 650; Tow . przemysłu drzewnego 1550; W ar­
szawskie T ow . kopalń w ęgla  -20900; Lilpop, Rau 
i 'Loewenstein 3750; Ostrowieckie zakłady 7575; 
Rudzki i (Ska 2425; Starachowice 5400; Żyrardów 
72000; W arszawskie Tow . transp. i  żeglugi 1825t 
Polska Nafta ,1950.



Kr. 6410. ..GAZETA' PO R AN N A* « Str. 9    ^

KRONIKA SPORTOWA.
3’’ ■ 1 1

M ARSZ PO DR Ó ŻNY O  M ISTRZOSTW O.
Lw ów , 14. czerwca.

Dnia 17. czerw ca o  godz. 16-tej oćtbędzie się 
marsz ipodróżny o mistrzostwo DOK. V I. Marsz 
ten, ze  względu na niepogodę w  termitae poprzed­
nim <tj. dnia 5. czerwca, nie odbył się. Start il meta 
na szosie stryjskieina trzecim kfct. {ko ło  Korp. 
Kadetów  Nr. l.j. Do marszu dopuszczeni są tylko 
oficerow ie i szeregow i O0(K V I. Zbiórka zawodni- 
,ków i Koteghim -sędziowskiego dnaa 17 bm. o godz. 
IS -tej koło Korpusu Kadetów  Nr. 1. Dnia 25. czerw  
ca rozegrane zostaną zaw ody o mistrzostwo W . P. 
w  biegu na przełaj i marszu podróżnym, a ) marsz

podróżny na przestrzeni 20 kita. o  godz. ■8-onej. 
Start I- meta: (Na szosie stryjskieg na trzecim  kum. 
(koło Korpusu Kadetów  Nr. 1.). b ) B ieg  na przełaj, 
na przestrzeni 4 kim. o godz. 16-tej. Start i meta: 
Boisko L. K. S. Pogoń. Do zaw odów  pow yższych  
dopuszczeni! są o ficerow ie i szeregow i w  służbie 
■czynnej, po 4-ch z każdego DOK. i  'Członkowie 
Stowarzyszenia wojskowych. Zgłoszenia najpóź­
niej do dnia 15. czerw ca b. r.

A.. A

’ - POOON (S T R Y J ) - L E O fH A 1.
- * L w ów , 14. czerwca.

(Dnia 15 hlm. (czw artek ) o godz. 5-tej po poi. 
odbędą; się na boisku Pogoni (za  rogatką stryjska) 
zaw ody w  piłce nożnej Pogoń' I (z e  S try ja ) —  Lie-

chia (L w ó w ). Drużyna srtryjska znajduje się obec­
nie w  doskonałej formie, i jest najpoważniejszym 
'kandydatem do przejścia do klasy A. okręgu lw ów  
skiego, w obec czego zaw ody  pow yższe będą na­
der ciekawe.

LU B E LSK I Z W IĄ Z E K  OKR. P . R

Lubfjn, 13. czerwca.
W  tych dniach ukończono rozgryw kę piłki 

nożnej lubelskiego Związku okręgow ego, w. klasie 
a ) mistrzem Okręgu na r. 1922 został1 po raz drugi 
Kluib sportowy w  Lublinie, drugie miejsce zdobył 
Klub „Hallerczyk11 z  Równego. <

rti&o i n h

nhareeyi LwóW. SeAaAa 4 OGŁOSZENIA t a  bu mm
<30 gad&ś? 7 - tam v*ie-

b j,

j?|  ESAMKA ł WYCHOWANIE g|
Eranctsk.egO. włoskiego udzielam niedrogo „Sumien­

ny" Administracja Porannej. 4452

Poszdkuje sią na wieś na czas wakacyi studenta lub 
absolwoata semrnaryum, cełem przygotowania do ma- 
tnry aem. Zgłoszenia ui. Teraowskiego 5, Krawczyk 
od 1 -3 .  4448

POSADY I PRAC!
Biuro Posta, Dr. Henryka Kolisehera, Kościuszki 14, 

poszukuje chłopaka do posyłek biurowych. 4441

I C M P H O I  asystencyi do Zakładu dcnty- 
, stycznego zostanie przyjęta. W ia­
domość w biurze Sokołow skiego. 4456

Osofby, władającej znakomicie jązyłriem francuskim i 
muzykalnej, poszukują niezwłocznie, ewentualnie na 
wieś. Ścisłe oferty do Adm. pod „Ziemianin 50a. 4440

Statózy kandydat adwokatury Polak, katolik, poszuku­
je  posady w kanoelaryi niespornej we Lwowie lub 
Zagdąbir naftowem. Oferty do Rokłamy prasowej. 
Lwów. Chorążczyzna 7, pod „Dr. W .“. 445t

Koncesjonowane Biuro pośrednictwa „Warszawianka" 
Kościuszki 3, parter, wznawia działalność, poleca na­
uczycielki, bony cudzoziemki. 4444

Tokarnie, strugarki, wiertarki, heblarki, piły taśmowe- 
cyrkuł arki. wielokrążki, windy, trans rnisye, pasy, po" 
leca „P3ot”  Lwów, Batorego 4. 3382

P ersk ie  dywany 1 kilim .do sprzedania, oglądać od 2—6 
godz. Kołłątaja^ 3/IIL p. na prawo. 4429

Sprzedam  parą hucułków „koce* bardzo ładne, silne. 
Na Błonie 12. 4402

Do sprzedania garderoba damska, antyki, porcelana- 
Ujejskiego 6. Parter na iew o od: 3—5. 4439

Fortepian i pianino wypożyczy w  dobre ręce. Mochna­
ckiego 22fl. prawo. Tam ie kanapa ze smyrneńską na­
rzutą do sprzedania. 4442

o e s E s z a c A iim , l g k a ł e ,  s k l e p y

Z® m ały po ko i K z osobnem wejściem wyrobię ukwali 
filcowanej osobie rządową posadą. Oferty -pod jBgzy- 
stencya" do Administracji.  6048

MflŁtE&STLYA
Młoda wdówka inteligentna, bardzo przystojna, elegan­

cka, zawołana gosposia, posiadająca własne mieszka­
nie, z braku znajomości pozna mężczyzną przystojne­
go eleganckiego na stanowisku cel matrymonialny, 
pierwszeństwo mają kupcy. Łaskawe zgłoszenia do 
Gazety Porannej pcd „Róża“ . 4445

Wydzierżawię willą w Ojcowie, Szczawnicy, lub pozo­
stały dworek z parcełacy! z ogrodem i trochą pola. 
Z. Winiarska, Lwów, św. Teresy 2/B u p. Gajewskich.

4327

A L E K S A N D E R  R O S E N B E R G
specjalista chorób kobiecych 3 akuszer, powrócił

i ordynuje u!, fcykstuska 2. 5924

Dr. I. IiSiarf ordynuje jak dawniej w 
E a r l s b a d Z i e  

A lte W iese. Dom Nastopil. 5910

KOSMOS
Skład maszyn rolniczych i przemy­

słowych j r s t a r k m a m  
Ł w 6 w ,  uB- G r ó d e c k a  I- 41

Generalna reprezeatacya r,a wsch. Małopolską
„ f a b a - y K i  L .E M 1 E S Z * *

poleca sieczkarnie kieraty, młynki etc.
• po cenach konkurencyjnych. 6020

WAPNO
Suti@H?lane I. iakoici
fliplnalfea MmMlm

ctesstarciy
i m  EissifiE mm

Kralów, Karnełtska 41 ««.

280 ryz kalki
ołówkowej (Indigo) pierwszorzędn. fabryk 

zagranicznych po Mkp. 4500 za ryzę.

1,@9@ 3aśin i© mafkfi
oryg. franc. 13 mm. czarn. niekopk/w. na 
oryg. szpulkach do ..Underwoodu" po Mkp. 

1.000 za sztukę do sprzedania.

Dom Handlowy A. Gantz
Warszawa, Złota 26: Teł. 228*67. 6031

l i  l eslije i l i i i
Httreit oddzielisz poftajje (każdy t osotoEnj we}- 
JIehi), nadf® Z taagasyny — w żFćdmiEśslii — 

wynajęefa. Zgłossenla osoMsfe prsylmaJC 
od 11. do 12. przed pal. Sskretaryat Sywdyfcatii, 

t Senatorska S. 6055

M ajątek 300 morgów, gleba pierwszorzędna, powiat 
i Bobrka do sprzedania. Wiadomość: Adwokat, Pasaż- 

Hausmaua 9. 4454

Poszilk fte  sią kupna w  śródmieściu kamienicy z wol- 
nera mieszkaniem i  magazynem. Adresować Podkar­
packa, Stryj. 4446

W Radziechow ie do sprzedania nowy dom piątr. 2 po­
koje i kuchnia, oraz lokal duży na dwa pi zadziały, 
który może służyć na restauracyą, magazyn i t. p., 
studnia bita i półtora morga roK. Od stacyi kolejowej 
30 m. Wiadomość bliższa: Warsztat mechaniczno-ślu- 
sarski obok stacyi. 4455

W illa we Lwowie w  piąknej dzielnicy 8 pokoi, kuchnia 
z zabudowaniami gospodarczymi blisko przystanku 
tramwajowego wraz z meblami w  całości zaraz do 
zamieszkania, z  jedaomorgowym ogrodem owocowym 
i warzywnym ze zbiorem, wraz z pasieką natychmiast 
z powodu wyjazdu tylko katolikowi, Polakowi bez 
długów za 40 milionów Mp. do sprzedania. Zgłoszenia 
tylko poważnych reflektantów pod: ,K. M. willa z o- 
dem“ do Administracyi za okazaniem kwitu insera- 
towegc. 4432

ProszeH d rei Ulewy

Wszędieio d o  nabycia.
Główny skład i zasf.: Dom Handlowy FL. 
KRAUSE, Lwów, Skarbkowska 35. Zlecenia 
wykonuje sią odwrotnie. 4443

Akcyjne Towarzystwo spedycyjne 
poszukuje samodzielnych

NSffM at

,  M a ryi*
w centrum Zdroju, pokoje słoneczne 
z werandami, pościelą i Całodzien* 
nem utrzymaniem. Zgł. do Zarządu 

Pens. „Marya“ w Krynicy. 4458

możliwie ż działu spedycyjnego, co jednak nie jest wa­
runkiem- O ferenci władający jązykjem polskim i niemie­
ckim zechcą nadesłać oferty z zapodaniem żądanej 
płacy pod M. A. G. 925' — 5574“ do Bitfra Ogłoszeń

Biaii las. lip. I. Stite® 2. 6015

I M P I l i i l l F f  
Stanisław ABLfj
Łwóa., Legionów  11. Filfa: SyksJusKa 2

bas f M i p i n i i t t i
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TUTKI
IMłraliii papieros^*
Tutki: „M0RW1TANU, „EL GA- 
MEL", „TEMIDA", „FRAMOS* 
Bibułki: „PO BUDK A", „C ZU ­

W AJ", „TEM IDA"
Uznane powszechnie za najlepsze! 

Wszędzie do nabycia i 6049

2jeft,ra8 Fobrjhi httk i Bitels?
Bełdo  w sk  i— H ir l iczka— W ołoszy  ński 
S pó łk a  z ogr. odpow . w  K rakow ie.

ReproniaiiGi
Jeuoa z największych f a b r y k  wódek i likierów 
w Polsce, poszukuje reprezentantów na poszcze­
gólne miasta i miejscowości W Małopolsce wschód' 
i;ej, Wołyniu, Rumunji i Ukrainie. Reflektować mogą 
Tlko. siły pierwszorzędne, fachowe i energiczne, po­
ddające szerokie stosunki w sferach handlowych, 

.głoszenia z wyszczególnieniem dokładnych danych 
referencje nadsył .ć do Generalnej E k s p c  d y a j i  

O g ł o s z e ń  M. T. Krzysztofow icza, we Lwowie, 
ul. Sokoła 1. 4. 6058

M EBLE GIĘTE
jz.fabryk Tow. Akc. M U N D U S j  

loraz J aKÓBA i JÓZEFA K O H N A |
Generalne zastępstwo na Polskę:

r b s s ó lf  m r m m
l£ » & L J k .T 5 L < Ć > ‘S 7 V '

Piać MATEJKI 5, Tel. 3575.
SPRZEDAŻ HURT^WriA 9 nETAlLicZNR

SKS.AESY W I »!R SKOW9E. 6032

Speeyalrsta chorób skórnych I wenerycznych
D y  H  byty eI<:w Kliniki wi-.deńskiej
U l  lU a U S S C C il i berlińskiej ord. dla kobiet
od 10— 12, dla mężczyzn od 2— 5, w  niedziele i świąt-:

od 9— 12. Kraszewskiego 3. 5909

MASZYNY
do obróbki r.etali lak:
tokarnie, w lsrfarlil, strugarki, g m a r k i,  

iiożyEB, prasy, kom pletny kom presor.

MASZYHY
io obrobili drzewa lal:
strugarki, p iły , grezerk !. w iertark i lak  ró ­
w nież w sze lk ie  narzędzia  rękod zie ln icze  

, w  w ielk im  w yborze

' p o le c a  ze  o K Ia d u :

A. N. KiERSKI
Ska z ogr. odp. 6028

Łwśw, nl. Kopernika 4

f t p  aioteraiuy
sprzeda na korzy- * |T' f b  Cd A  
stnych warunkach A  V r  aŁ ł »

Lwów, Kraszewskiego 19a. 4389

T U R B IH t W0D3E
światowej sławy fabryki turbin

l. M. • V O J T ł f A ,  w S t Poiten 
dostarcza ,.RO! .IŃDUTRIA" S. Ar
Kraj. Zak ład  dla Przem. Fabrycznego, Lwów, 
ul. Fredry 9, telefon 653. — Wyłączne zastę­

pstwo aa Polskę. 5932
B U D O W A  K O M P L c T N y C H  r lŁ Y N O W  

i Z A K Ł A D Ó W  O  S IL E  W O D N E J -

Wagi analityczne, aparaty, termostaty, 
Mikrotomy, miKrosKopy, 
8 :Ko fenajsKie, czeskie, 

Porcelana berlińska,naczynia kwarcowe 
Odczynniki BiismtesnŁ czyste dla anaiizj

dostarcza ze składu 6025

Biuro inżynierskie

„C H E H O W tH N rK A 0
Sp. z ogr. odp.

KraMw, Lubicz tóTU 2211

i J

oraz najprzedniejsze wafle deserowe i Inne 
produkta waflowe, dcieca w najlepązem  
wykonaniu po cerach kb.iknreuvfjnych

Gdańska Fabryka wafli, biszko­
ptów, keksów 5937

Glow aclii <ŚŁ Go;,
Gdańsk, Stsdtgeblet 1. Tel. 5812.

Wolne od cła, hurtowna sprzedaż wyłączało, sgfflj
H il

P BąeznoSżCykliści! I
Gumy szare i czerwone do rawerów. Garnitury od Mp. 
< i  10400— 14000. Węże od 1400. Płaszcze od Mlc. 3800— 
5700 oraz rowery „Pucha" i przybory do tychże po ce­
nach przystępnych. Gumy dc wózków dziecinnych i try- 

cyk!^ dziecinne. Kurwom znaczny rabat. Poleca: 
JAKÓB ROSEfuMANN, Lwów, Akademicka 26. 

Zamówienia z prcwincyi uskutecznia s ą  natychmast.
Wł Lsny warstat reparacyjny. 6038

l i l i i

z m  p i n
we Lwowie, ul. Chorążczyzny 6. 

sprzedaje we własnym

vi Me, Jl SSMsMla 18, p
Zefiry markizety. batysty.

Szyfony, dymy, kCce, pantofle. 
Serdaki barankowe f.'*r& 3Z £?a« 

Mebie plecione 
Kufry, walizy podróżne.
Kilimy (własna wytwórnia) 
Makaty buczackie (wyłącz. zast<) 
Buciki fabryki „'iaiota". 
Rzeźby, majolika 

2771 Galanterya skórzana itp,

P E N S  F O N A T„listwa
v» spokojnem lesiste-n p®, 
łożeniu, poleca pokoje z. 

utrzymaniem. Zarząd.

'C i$ iu ln ę j u ir W a ć n ic  b ę d z ie .

SZKŁO TA1-L0WE
(okienne).we wszelkich rozmiarach, grul ościach i gatunkach. Pro- 

dukeya roczna okoJo 1 miliona nr dosfarfcla

UHUTA SZKLĄ. „KARA
Belgijskie T. .1 taisj pattA Emila HatftUra w

W y d a n i  sprzedawcy na M ałopolską:

i Osfermin Łtiidra i  Singer
J a g le lM s k i.  11 a ®  i

4409

L e g io n ó w  39.
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Podaje się do wiadomości P T . Publiczności, ie

SHIad fibr. przyrządów Kośslzlnyeb, galanfiryl I naHryó stołowych platerowanych 
uyraSni Tow. Akc. lior&Hn, Br. Buch I T. Werner w Warszawie
2 ^ © r > Z 'e z ;e i3 . t ^ ia . t  IE3C !H3 E=Ł A .  2ST 3M 1 1 J 1 T E R  -  Oc3Ldi.5Z5l.a3t: I w o w s K i

z o s t a ł  o t w a r t y  przy  u l. P a & s & ie j 11 — t e l e f o n  4 6 5 . 6345
D e t a p i u n a  s p r z e d a ż  w e  w ięK szy ch . jta foa lersR icb  i g a la n t e r y jn y c h  s k le p a c h  m. L w c m a i

fM

K O N K U RS 
n a  d o s ta w ą  miąm»

liierowmcswo Rejonu Intendantory 
w Przemyślu ogłasza niniejszem Mon" 
Mors ea dostawę mięsa wołowego 
i częściowo cielęcego dla Garnizonów 
w* Przemyśle, Stryju, Samborze i Sa- 
m&u na przeciąg trzech miesięcy t. j. 
od 1. Ilpca do 30. września b. r.

Oferty ostemplowane w zal&Kowa- 
nych Kopertach należy wnosić na do­
stawę dla Garnizonu Przemyli $© Kier. 
Rejonu Intendanfury w Przemyślu ul. 
SmoiRi 13 dla innych Garnizonów d@ 
miejscowych Garn. Komisyi Mięsnych 
w terminie do dnia 21. czerwca b- r. 
godz. 12. Do ofert należy dołączyć do­
wód złożenia wadyum w wysottości 
3 procent od wartości oferowanego 
miesięcznie mięsa.

O szczegółowych warunkach dostawy można 
zasięgać informacyi w Kier. Rejonu Infiendantury 
w Przemyślu i Garnizonowych Komisyaęh Mię­
snych w Stryju, Samborze i Sanoku. 6033

Otwarcie ofert nastąpi komisyjnie na pełnem  
posiedzeniu G. K. M. 21. czerwca 1922 o godz. 12.

I  W A T Ę  i  W a T A L I N Ę !  I
no sezon zimowy nabyć można tanio i po cenie fabrycznej je-> Jg

gar dynie u firmy <w

y L E O N  P O D S T O L S H i

1

Lwów, ul. Kazimierzowska Nr. 3, drugie wejście 
uł. Furmańska 4, parter (w  podwórzu). 4425 i

PLOMBY STALOWE
pierwszej jakości, jako niezbędne zamknięcia do 

paczek pocztowych, worków itp.

W I N I E T Y
do worków, na sygna itp. poleca pierwsza w kraju 
Fabryka wyrobów metalowych i winiet z kartonu

l i  K 0 HIA S-wIe w Mi,
Prosimy o żądanie oferty. 51ó8

„ E T E R N I T "
Prawdziwy słynny, łupeic osbesto-cem entowy, patentu Lu­
dwika Hatschaka, wyrabiany z najlepszego asbestu i ce­
m entu; najlżejsze pokrycie, jedyne uznane bezsprzecznie za 

istotnie ogniotrwałe.
Dostawa tego bezkonkurencyjnego artykułu wkażdej ilości na Wschodnią 

Małooopolską wyłącznie i jedynie przez firmą: 4450

3BE O  H  ^  2 5  O  T K T  ®  3BL I  1  t s & i
Składy papy, wapna, gipsu, cementu, gontów, dachówek i wazalkich 

innych niateryałów budowlanych
LWÓW, BOURLARDA L. 3. (boczna Batorego).

Kobieta t l i©  tH O Ż ©
burć h l e ł a d f i ^ ,  

gdy stale używa

6047

KREM CSZIMI METAMOlPliOfA
PR ZE R W  PIEGOM , W ĄG R O M , ZMARSZCZKOM B IN N YM  W A D O M  CERY

1  T O W A R Z Y S T W O  A K C Y JN E

M l

, , R
| St. pocz

p<
. poleca 

IL®$s£IS K 1

m m i h h i m i

ĘDZINY"
t- RucInikB-Itadztar
>d C z ę s to c h o w ą

5906
następujące własne wyroby:

O S  S I A R C Z A N Y ! ™ ^
KWAS Asotow? saraw? I Bielaiy I 
AŁUN KRYSTALICZNY 
S I ARCZAN G L I N U  
SZKŁO WODNE PŁYNNE 
OWUSIARCZAN SODU 
MASĘ I Z OL A C Y J N Ą  
Hwas soIbl Sdi Blagfegrslia Ral{:vn.

m a rsz  la t  M echaniczsio -S iusarsH I W . JA N U SZ ,
przyjmuje MONTAŻE MŁYNÓW, TARTAKÓW i GORZELŃ oraz USKUTECZNIA zupełne R E MO N T Y  i PRZE­

RÓBKI. Na miejsce wysyłam własnych fachowych monterów. 6057
s z e lK ie  c z ę śc i m a s z y n o w e  z ła m a n e  uskutecznia się zapomocą s a m o r o d n e g o  s p a w a n ia .

-m .
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T O H A B A N R
T O W A R Z Y S T W O  H A N D L O W O - B A N K O W I

!,V!OW, B!3tOWSKlEOO 6. —TEL 569. ADRES TELEGR. „TOHABANK1'.

G R N Ę R A L M A  REP1EZEMTACYA 1 WYŁĄCZNĄ SPRZEDA.'

SŁYNNYCH WÓDEK I LSKERÓW FABRYKI

t a b m m i e z u i e

zawiadamiap że nudszedt już do l w ó w  transport wó­
dek i likierów „^TABIOMlK** niezrównanej jakości o
•nysokEn procencie rlkaholu, przy uwzględnienia ga-
funków szczególnie w Małopolsce wprowadzonych.
Sprzedajemy po cenach fabrycznych, w każdej ilości,
Ka prcwincyę wysyłamy za zaliczką, po złożeniu 200/o 
zadatku. Nasz oddział bankowy może udzielić na ten 
cel poważnym firmom dogodnego kredytu. 6042

i
T T W A  C3L-A.1
Rutowsbieao 1*

T 2 m r . 4 t . < 3 c j & .

Ruiowsiiteg® 1.

p o l e c a  w e ł n y  n a  K o s t y u m y ,  p ła s z c z e  i  u b r a n ia  
m ę s K ie  p o  c e n a c h  l io u fe u re u c y jT n ły c H . 5943

KU Tli! powinien jak najrychlej zanieść 
swa pościel do przeczyszczenia 
i dezynfekcji pierza do

uważa na czystość domu swego, 
na zdrowie swe i dzieci swych, 
chce zaoszczędzić dużo pieniędzy,

5. Kratowego ZalsM layssszsnia i  RBf| A  i i  
W  i gnynfekeji pierza &3F §§hmWsA> , ________
albowiem stare p erze staje s:ę zupełni3 rowem i siużyć może do wypraw ślubnych. Ceny przystępne. Na żąda­
nie dostarcza się nawych wsypów. — Zie.enia miejscowe uskutecznia się natychmiast, zamiejscowe w dniu na- 
dejśr:a. — SWiT" T a i a ; i e  H u p p  o  i  s p r z e d a ż  n o w e g o  p i e r z a  i  p u c h u .  4421

i
llI

ZAKŁADY SOLYAY W POLSCE
z&wiad&ifriafó sw ą  łilifentelę, że o tw o rzy ły  sKlad fabryczny 
we Lwowie, ptzy uh PafesRiei 1. 11, u firmy fiersr*an MLYJŁR. 

Shład jest stale zaopatrzony we w3ze3Rie gatunki sody.

G z y ć ó  o t o i i w i ©

KONICZYNKA
ZAKŁADY OHEMICZNti t>OZNAŃ-GŁÓWNA g

SK?3dnlBa liwafffsKa; Hurtownia Kolonialna, 10. TaAsKlsj 3
Nakładem uSpólki akcyjnej wydawniczef*.

Drukiem Spółki druk. „Prasa® uL So?&C£a 4, Odpow. redaktor.; MARYAN MACHALSKL


